
Premier Faure 
i min. Pinay 
przybędą 
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PARYZ CPAP). Prasa pa.ryska 
podaje, źe premier Francji Fau­
re I minister spraw zagranicz-
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nych Pinay wezmą udział w -----=:--------------.... - ------
inauguracji „tygodnia filmu tran Rok Dl 
cuskieg-0" w Moskwie. Mies7.­
kańcy Moskwy obejrzą m. In. 

Łódź, piątek 2 . września 1955 r. Nr 210 (623) 

do Do szkoły, 
ta.kie filmy francuskie, jak „Z.i, -------------­
t>enę strachu", „Dzieci Olimpu", 
„C7.erwone i czame0

• 

W całvm krain r~Z.l>OCZął się 

wczoraj tradycyjny Miesiąc Bu· 
dowy Warszawy. 

Oglądając 

nawę (na 
ranowaJ 
dz.leć: w 

szkoły! 

Egze plarz nhnwiązko 

Do Moskwy zapros-zeni wsi.a.li w B 
wybitni artyści filmowi i reży- o n n 
~e~ i:ii:n~~~:~i~~:dsi~!:~t1 d d , · Nowy rok nauki· 
l MorbeI Ca.rne. prze po rozą 

~!~~~p~~~'= ~.? .... ~~:~~! ro z po z ę ty 
Adenauer powrócil z urlopu do swięcone problemom związanym 
Bonn i objąl urzędowamie. z podróżą Adenauera do Mo-

W dniu vvcrorajszym w Do- Jan Miedziński sekretarz 
mu Kultury w Pabianicach od- PKOW w Piotrkowie i Józef 
była się wojewódzka akademia, Kozakowski '- prrewodn.iczący 
inaugurująca tegoroc=y Mi'o!- Gromadzkiego KOW w Choci­
siąc Budowy WarszaWY. Wzięli wiu (pow. Lask)~ (g) 

30 sierpnia przeprowadził on skwy. Na pooiedzeniu przewoj­
poufne rozmowy z prnewod:li- niczył kanclerz Adenauer. Obra 
czącymi frakcji parlamenta:-- dy były ściśle tajne. Nie do­
nych Unii Chrześcijańsko-Demo pusz.crono doń nawet szefa boń­
krat;ycznej (CDU) i Wolnej Par- skiego urzędu prasowego. 
tii Demokratycz.nej (FDP). Te- Korespondenci agencji zachod 
matem t.ych rozmów była spra- nich zwracają uwagę, że przed 
wa podrozy Adenauera do Mo- rozpoczęciem się ·t.ego posiedre--
5kwy. ni:a, Adenauer odbył rozmowę z 

Adenauer odwolal dalsze roz- podsekretarziem stanu USA -
mowy, mimo że mi.al'. je :i:mz;epro Merchantem, który przybył do 
wadzić w tej sprawie z prze- Bonn. 
wodniczącymi wszystkich trak- R-7,ecznik SPD, nawiązując do 
cji paclamentarnych, m. in. rów komentarza na temat J:(YL[IlÓW" 
nież z prziewodn.iczącym Ni&- moskiewskich, zamieszczonego w 
mieckiej Partii Socjal-Demokra oficjalnym biuletynie rządu Ade 
tycznej_ (SPD) -: Oilenhauerem. nauera, oświadczył że „zbliżaJąl 
NaWmiast w p1ątek Adenauer ce się rozmowy kancierza z po-( 
przyjmie łącznie przewodniczą- litykami radziecldmi dają mia­
cych wszystkich frakcji parla- rodajnym kolom opozycji powo­
men.tu zachodnio-n.iemieckiego j dy do troski". 
omówi z nimi sprawy związane ~~~----------~~~~~~~~~~~~~~­
z podr6żą moskiewską. 

Zachod!DID-bel"Jińskti. dzieruuk W okół wyborów w Wietnamie 
„Telegraf" komentując tę de-
cyzję Adena~era stw.ieL"dza, re 
„O'llll.a!CZa ona, praktycmie bio­
rąc, fiaSko wysiłków zmierzają­
cych do u.stalenia wspólnej plat­
form;r w polityce za,granicmej" 
pned -wyjazdem do Mosltwy. 

31 sierpnia odbyło się specjal­
ne posiedmnie rządu Niemiec-

Wypowiedź DuJJesa 
przyjęła w Londynie bez aprobaty 

Stan zdrowia 
A. Zapotocky' ego 

NOWY JORK (PAP). Londyń-I mowach prywatnych ubolewa­
ski korespondent Agencji Asso- nie z po\rodu wypowiedzi Dul­
ciated Pres.s donosi, że w angiel 1E6a. Stwierdzają one, t.e po o­
skich kołach rządowych przyję- świadczeniu Dullesa, Ngo Di.nh 
to bez aprobaty wypowiedź aane Diem będzie mógł w większym\ 
ryk:ańskiego sekretarza star.u jesz.cze stopniu ignorować ulda­
Dullesa w sprawie WYborów po- dy genewskie. 

PRAGA (PAP). - Czecho­
~owacka Agencja Telegraficz­
na ogłosiła 1 września o go­
dzinie 9 następujący komuni­
kat: 

wszechnych w Wietnamie w ----
1956 r. 

Jak wiadomo, w dniu 30 sierp 
nia br. Dulles poparł stanowi-

Inicjatywa Indii 
sko premiera Wietnamu połud- • 
niowego Ngo Din,b Diema, któ- W SpraWJe 
cy uważa, że przeprowadzeni~ • 
wo~ycl? wyh?rów_'Y całym Wiet Wietnamu 
n.arme Jest ruemozliwe. 

Prezydent Republiki Czecho 
słowackiej Antonin Zapotoc­
ky spędził noc spokojnie. O­
gólny stan zdrowia jest zado- Rzecznik angi0Wkieg<> Mini- NOWY JORK (l?Af'.>· Jak .do-J 
walający. W leczeniu zas,to.so- sterstwa Spraw Zagranicznycn nos1 z Delhi -~genc~a Urut<'d, 

t b" tyk" N tu" . oświadczył ze Dulles wyrazil Press, rząd Indii zarruetza zaprol 
~:J.no apn Y io 1. o~ ~e się tylko „ooobiste zdanie". Inne o- ponować zwołanie konferenc,JJ 

szą oprawę czynnosci ser- soby zblirone do al!lgielskich ministrów spraw zagranicznych 
ca. kół oficjalnych wyrażają w roz- ZSRR i Wielkiej Brytanii w ce-

lu rozpatraenia sprawy wybo­

Z obrad Podkomisji 
Rozbrojeniowej ONZ 

rów powsreehnych w Wietna­
mie. Agencja dodaje, ze Indie 
pragną zasugerować, by spotka­
nie to odbyło się w Nowym Jor 
ku w ciągu wrześ.nia br. 

NOWY JORK (PAP). Na po-I praewodniczyl pr:redstawic'el 
si.~u Podko~ji Rozbro1e- USA Stassen. Posied7Jen.ie, ~ 
mowe1 ONZ w dniu 31 sierpnia ?nie z postanowiElliiem, było nie 

Jak wiadQlll(), minister Moło­
tow i premier lj:den, pełniący 
wówczas funkcje m.i.nistra spraw 
zagranicznych Wielkiej Brytanii, 
byli prrewOOniczącymi na kon­
ferencji genewskiej w 1954 r., 
której wynikiem było zakońcw­
nie działań wojen.Dych w Wiet-

~.· 

Jawne. 

Po zaloońc7Jellliu posiedzenia 
Sta&sen oświadczył prr.edst.awi­
cielom prasy, że propori;ycja 
Eisenhowera przedłoz()l[la PQ'.l-

nalnie. · 

komisji do rozpatnen:ia bljdzie W A • 
dyskutowana prawdopodobme w rgentvn1e 
·przyszłym tygodniu. Stass~ o- --------------­
świadczył również, że jego ma- p 
niem, Podkomisja Roizbrojenio-1 &rOn, który 
wa obraduje „w duchu kO!I!Struk · "ć 

. TllłląĄN_. - Wskutek po- tywnych wysiłków". Wszystkie zamierzał Ustąpi 
zaru -w Dlllescie Ahwaz (Iran po- rządy - podkreśli! Stassen. ·- t · d 
łudniowy) uległy _:mi.szczeniu ~- „UZlllają, że inspekcja lądowa po pozos anie ną al 
'P66Y ~ru nalezącego do pan- winna być wląc2'Xll!la" do każde-
stw_a. ~tra.tv obl~e są na 10 go skutecznego programu ro-- prezydentem 
mili<móow tumanow. . . "" 

NOWY .JORK - . . bro1ema. 
„New Yo.rk Times'; z 29~ 1 września odbyło się następ­
a.rtyik;U\e na temait i:mycz:yn bun· ne kolejne po.siedzenie Pooko­
tÓW w waęziendach amerykań· misji Rozbrojeniowej. 

NOWY JORK (PAP). - Prezy. 
dent Argent„nv Peron w piśmie 
przesianym do członków partii pe­
ronistycznej oraz do Powszechnej 
Konfederacji Pracy oświadczył, Iż 
gotów jesl ustąpić ze stanowiska sk:ich Podaje, że przeszło połowa 

ogólnej lk7ihy 190 OOO więżn.iów 

przebywających w więzieniach te W 14 godz. 31 
derelny<:h ! stainowycli pozba.wiP-
na jest możli.m>ści jakiejkolwiek 

• prezydenta, teśll może to wpłynąć min. na za!Jwarantowanle pokotu w kra­
ju. Po burzllwvch manifestacjach 
swych zwolenników Peron zmieni! 
w godzinach wieczornych 31 sierp-pracy. ~ pism dalej, że w ł ł 

więzieniach amerykańskkh prze- przep y ną 
nia decyzję l postanowił pozostać 
na stanowisku prezydenta. O zmia­
nie swej decyzji oznajmił on w 
przemówieniu wygłoszonym na 
wielkim wiecu w Buenos Aires. Za 

bywa średnio 250 OOO osób każ-

dego dnia. w ciągu roku blisko Kanał La Manche 2 mi·liony Ameryka.nów dostaje 
się do więzieD>ia.. 

C~ARTUM. - Jak podaje 
Agenqa France Press, w wyni­
ku ulewnych deszczów w Suda­
nie praer.wana została komunika­
cja kolejowa z Cha.rtumem. Wie· 
le budvnków nleqło zniszczeniu. 
Tak silnych deszczów nie noto­
wano w SQdame od 1920 ' roku. 

LONDYN (PAP). - Anglik atakował przy tym ostro swych 
F. Old.man przepł n 1 Kanał przeciwn_ików politycznych. 

y ą Agenc1a .Reutera ocenia przemó-
La Manche w czasie 14 godz. wienle Perona jako „jedno z naj· 
31 min Po wyjściu z wodv bardziej Wojowntc~ych w cale! j;· 

• • -!IO karierze, doda1ąc, że przemo-
Oldma.n zemdlał i musiał być wien!e to świadczy, iż należy spo-

~~~--------..... ----- ~eUon de -iła.I dz!ewać się zaostr7.e111& represji ze 
... l . ~„ °!jf&i&Cł• · 

w niej udział licznie zebrani 
mieszkańcy Pabianic oraz przed 
stawiciele i delegacje komit.e­
tów i kół budowy Warszawy z 
całego województwa.. Plenum KW PZPR 

Najuroczystszym punkrem aka 
demii było nadanie odznaczeń i t września br. obradowało Ple­
nagród przodującym komit.eti0m num Komitetu Wojewódzkiego 
i najbardziej wyróZl!l.iającym się PZPR. Referat „O pracy kutnow· 
aktywistom kół budowy Warsza·· sklej organizacji partyiuej na wsi" 

I tak 
. wygłosił I sekretarz KP w Kutnie 

wy. . . poWl~towe KOW w Tadeusz Olejnik. 
La.sku l Pmtrkowie zostały od-
znac:lJOD.e medalami pamiątkv- W obradach Plenum wzięła u­
wymi 10-lecia wyzwolenia War- d~iał członek KC. PZPR. zastępca 
szawy, a trzej aktywiści otrzy- kierownika Wydziaht Organlzacvl· 
mali srebrne oo=aki odbudowy neqo KC PZ~R Helena Kozłowska. 
stolicy. Są to-: Henryk Lisiecki W dvskus11 nad referatem za-
- ek:retar PKOW y --ku brali głos m. in. I sekretarz 

s z w '-""'· ' KW PZPR Michalina Tatarkówna 

Wczoraj od rana na ulicach Łodzi panował świąteczny na­
strój. Pod opieką rodziców udawały się do szkoły od­
świętnie ubrane dzieci. Szczególnie wzruS11Jeni byli 
dziewczęta i chłopcy, którzy po raz pierwszy w życiu prze-

kraczali progi szkoły. 
Na zdjęciu: Wiesław Idzikowski 1 Jacek Góral w towa­
rzystwie swych matek udają się na uroczystość rozpoczęcia 

roku sU:olnego. 
Poniiej - Teresa Guzek, Ewa Otto, Janisz Gutner i Bo­
gusław Bartula z I klasy szkoły nr 1~6 oglądają swą 

pierwsza kslą:ike - elementarz. 
(Sprawazdanie z inauguracji noweqo voku szkolnego - pam 

str. 41. 

i członek KC PZPR Helena Ko­
złowska. 

Dyskusfę podsumował sekretarz 
KW PZPR Józef Krajewski. 

Zarazem Plenum wprowadzllo do 
swego składu Stanisława Bartosika 

przewodniczącego Wojewódz· 
klej KomJsfi Kontroli Partvfuej -
oraz wybrało qo na członka egze­
kutywy KW PZPR. 

Co pokażemy 
na Targach 
w Zagrzebiu 

WARSZAW A (PAP), W pią!P..k 
2 bm. nastąpi uroczyste otwar­
cie Międzynarodowych Targ15w • 
w Zagrzebiu (,Jugosławia). Tar.;.'.. 
te - organizowane w br. po raz _ 
50 - mają już ustaloną poważ-

! 
ną pozycję w rozwoju· stosun­
ków handlowych między wielo­
ma krajami, i to nie tylko E>rro 
py. Po raz pierwsey w Między­

narodowych Targach w Zagrze-

~·ot. L.. OlejntczaK 

W 1 O rocznicę powstania 

Demokratycznej Republiki Wietnamu 

Depesza do prezydenta 

Ho Chi Minha 

biu, obok licznych wystawców 
z ok. 20 krajów, biorą również 
udzia1 polskie centrale handl\l 
za granic zn ego. 

W stoisku polskim, zajmują­
cym 400 m kw. powierzchni kry 
tej oraz '350 m kw. t.erenów o­
twartych, igromad.zon.e zostały 
eksponaty to nnszych central 
handlu zagranicznego. Są ro 
przede wszystkim wyroby prze­
mysłu ciężkiego, a wśród nich 
obrabiarki wielu typów, począw 
szy od olbrzymich karuzelówek 
do obróbki zestawów kół kolejo 
wych aż do niezwykle precyzyj­
nych automatów tokarskich. na 
lej - wyroby walcowane, pro­
dukty naszej wielkiej chemii, 
maszyny włókiennicze, wyroby 
przemysłu optycznego I wiele 
innych towarów, które już olxx: 
nie są prrez nas.z kraj ek.s,porto­
wane. 

Do 
Prezydenta 
Demokratycmej Republiki 
Wietnamu, 

Na targach w Zagrzebiu poka­
żemy pokaźną część tego, "O 
polska myśl naukow'o-techn.icz-

Naró~ l?""lski śledzi z. gorącą· na zdołała stworzyć w ciągu ITll 
sympatią ·nii:strudzony WY91.łek De· nionego 10-lec·a. 
mokratyczne1 Republiki Wietnamu 1 

Prezesa Rady Ministrów 
Demokratycznej Republiki 
Wietnamu i 
Przewodniczącego 
Wietnamskie! Partii Pracufącycb 
Towarzysza HO Cm MINHA 

w budowie =zęśliwej przyszłości 
swego narodu, który z niezrówna­
nym bohaterstwem walczył o swą 
wolność. Szczególną raddcią na­
pawają naród polska osiągnięcia 
Demo.kratycznej Republiki Wietna­
mu w rozwoju swej ge>spodark.i i 
kultury od czasu przerwania dzia. 

Ha n 0 I łań woje'IU'.lych i podpisania :rozej· 
mu w Indochinach. 

Z okarz;j.i 10 rocznicy powstania Naród polski ceni wielki wkład 
Demokratycznej Repubhki Wietna- Demokra.tyczme.i Republiki Wietna­
mu przesyłamy Wam, szanowny mu w walkę o złagodzenie napię­
TowarzyS"Zu Prezydencie, i na Wa- ;ia międzynarodowego, o zachowa­
sze ręce rządowi Demokratyczmej nie pe>koju i przyjaźni między 
Republiki Wietnamu, Komitetowi wszystkLmi narodami i popiera z 
CentraJnemu Wi.etnamskiej Pa.rtfo całego serca patriotyczne dążenla 
Pracujących oraz zaprzyjaźnionemu narodu wietnamskliego do pokojo­
nar<>dowi wietnamskiemu najser- weqo zjednoczenia ojczyzny. 
deczniejsze bratersklie pozdrowie- Serdecznie życzymy Wam, drogi 
nia i ITTatulacje w imieniu Rady Towarzyszu Prezydencie, i w Wa­
Państwa, rządu Polskiej Rzeczypo· szej osob.ie całemu narodowa wiet­
spolitej Ludowej. Komitetu Central o.amskiemu nowych sukcesów w 
nego Polskiej Zjednoczonej Partii wa.!ce o wszechs'tronny, pokojowy 
Robotniczej oraz całego narodu pol ro.zwój Demokl-at)'(:mej Repub!.i!ki 
skieqo. Wietnamu. 

Przewodniczącv Prezes 
Rady Państwa PRL Radv Ministrów PRL 

ALEKSANDER JÓZEF 
ZAWADZKI CYRA.NK.m.Wlel 

Pierwszv sekretan 
KC PZPR 
BOLESŁAW 

"1Jill.u:J: 

PRZYBYCIE DO BELGRADU 
POLSKIEJ DELEGACJI 

RZĄDOWEJ 

BELGRAD (PAP). - Agencia 
Tanjug donosi, że w dniu 1 wrze 
&nia br. do Belgradu przybyła 
polska delegacja rządowa z mi­
nistrem handlu zagranicme.cv> 
K9I1Stantym Dąbrowskim na r7J= 
le. Członkowie delegacji będą 
w . Jugosławii gośćmi Federacyi 
neJ Rady Wykonawczej i wezmą 
~· in. udział w uroczystościach 
otwarcia Międzynarodowych 'l'ar 
gów w Zagrnebiu. 

1 wr:?.eśnia wieczorem polska 
delegacja rządowa udała się do 
Zagrzebia na otwarcie Między­
narodQWych TaJTgów. Następn ie 
człon.lrowie delegacji zwiecj"ą 
kilka zakladów przemysłQ'Wych 
w Jugosławii, po czym po po­
wrocie do Belgradu odbędą z 
przedstawicielami rządu jugo.slo 
wiańskiego rozmowy w sprłP 
:wachg~ 



Z , . Dziwne rady Gdy młodzież zaczynała /tl(;jq Na 44 ses11 Unii Międzyparlamentarn: „Times'a" 

nowy rok Szkolny... Glosy parlamentarzvstow ~~~~i~:~E:~jo.;~!:~R'.~~e:~~ 
OTWOCK d • w wypowiedziach wielu mężów 
DZIESIĄTYM POWIATEM • •e han lowe• stanu po konferencji !Jenewskiej -w KRAJU, o wym I a n I M plSŁe autor - wyrazany był po-
ZWOLNIONYM OD MIAREK . gląd, iż „duch Genewy" powini".n Przemówienie mm. Jarosińskiego 
I ODSYPÓW • t k h k I t I h zapanować na całym świecie, za I S OSUn ac U ura nyc genewskie podejście do ureguto~a 

Dziesiątym z kolei powl<item w ma me rm:w1ązanych problemow 
kra.ju, który przekroczy! 90 proc. I , powinno być stosowane równleź 

(Fragmenty) 
„Dziś otwarły się przed wa-1 mieć to, czego się uczycie. 

ml sale szkolne w całej Pol- Rozumieć i umieć zestawić 
sce, w całej naszej pięknej oj wiedzę z życiem. Obserwować 
czyźnie od Bałtyku po Karpa- wszystko, co się dzieje wokół 
ty, od Odry Po Bug. was, w waszej szkole, wsi, 

roczneqo planu obowiązkowych do HELSINKI (PAP). Na popo- ctach równosci, -.vzajemnego PO- pny rozslrzygamu innych proble· 
staw zboża dla państwa jest pow. ludniowym po.siedmniu 44 sesji szanowania suwerenności i ni'C- mów. 
Otwock w woj. warszawskim. Unii Międzyparlamentarnej w zawi.slości. Oto dlaczego ukazanie się w 

Wszyscy cl ro1n,Jcy tego powia· dniu 30 sieronia zakończyła s1ę Jednakże wiele pneszkód u- dzienniku „Tiines" artykułu wstęp· 
tu, którzy rozliczyli si'l jut cal· dyskusja nad prob1emem roz- ttudnia rozwój handlu zagraniC'z ne!Jo pt. „Obrona Srodkowego 
kowicie z pańslwt>m z naleznośc.i woju międzynarodowych stosun- nego, zwlaszcza 7.aś ogranicze- Wschodu" zwróciło szczególną u-
w zbożu z teqorocznych zbiorów! ków go.~podarczych. nia w handlu, nakładane z tzw. waqę. , 

Na pewno już żywo biją wa 
sze serca na myśl o nowych 
zadaniach w nowych klasach, 
ciekawią was nowi nauczycie 
le, · nowe przedmioty i nowe 
nie znane jeszcze podręczniki. 
Na pewno każdy z was posta­
nawia sobie dziś, w pierw­
s;:;ym dniu nauki. że będ7.ie się 
dobrze uczył i dobrze zacho-
1\·ywał, że zasłuży sobie na 
przyjaźń kolegów, na uznanie 
11auczycieli, na radość rodzi­
ców. 

Wielu z was potrafi nie t·l­
lco marzyć o -tym, lecz i wy· 
pełnia~ to marzenie w co­
dziennej pracy szlrnlnej. Ale 
bywa i tak, że niektórzy 
uczniowie prędko zapominają 
o obowiązkach, o swych po­
stanowieniach. Dobre chęci i 
obietnice ulatują z wiatrem, 
książki leżą w zapomnieniu, a 
szkoła staje się dla takich 
uczniów m1e1scem pustych 
igraszek, a czasem - gorszą­
cych wybryków. Nie będziemy 
na to patrzeć przez palce. Nie 
będziemy przymykać oczu na 
lenistwo, · złą wolę i złe za­
chowanie się. Dla waszego do 
bra będziemy od was wszyst­
kich wymagać poważnego sto­
sunku do szkoły i nauki". 

„Chcemy, byście z całą 
\\wiadomością, w nieustępli­
IVej walce z własnymi słaboś­
ciami, rośli na ludzi zdyscypli 

, nowanych, rozumnych i sil­
nych, byście postępowali ucz­
ciwie nie tylko wtedy, kie­
dy was widzą oczy rodziców 
lub nauczycieli, ale l wtedy, 
gdy jesteście sami, byście po­
stępowali szlachetnie w każ­
dej okoliczności z najgłębsze­
go przekonania, że tak właś­
nie postępować należy". 

„Szanujcie waszych nauczy 
cieli. Szanujcie ich ciężką pra 
cę tak ważną i tak cenioną 
przez cały nasz naród. Poma­
gajcie im własnym wysiłkiem, 
dobrą wolą i karnością w 
czasie lekcji, otaczajcie ży'czli 
wą przyjaźnią, zwracajcie się 
ll zaufaniem we wszystkich 
trudnych momentach życia". 

„Uczyć się dobrze - to zna­
czy przede wszystkim rozu-

Z pobytu radzieckiej 
delegacji rolniczej 
w Kanadzie 

NOWY JORK (PAP). - Ra­
dtziecka delegacja rolrucza ba­
wiąca obecnie w Kanadzie za 
poznawała się nadal z rol­
nictwem orowincji Sakacze­
wan. Zwi0dziła ona m. in. far 
mę Thom.sona w pobliżu mia­
sta Penee. 

Członikowie delegacj.i i'l1te­
resowali się s7JCZegółowo me­
todami pracy, stosowanymi 
na tej farmie. Właściciel far­
my op0wiedział gościom, · jak 
gospodaruje i jakie uzyskuje 
wyniki w swej farmie. 

W drodze powrotnej do Re-­
giiny (stolica prowincji Saska­
czewain) delegacja zatrzymy­
wała się kilkakrorbnie na po­
lach innych farmerów i ob­
serwO'\vała zbiory zbóż. 

Delegacja zwiedziła rów­
!'l;eż farmę doświadczalną mia 
sta Regina. Zapoznała się ona 
tutaj ·z pracaiipi w dziedz~ie 
w;:illci z "Chwastami, iintereso­
wała się pracą urządzeń do 
:;:;.,tucznego zraszania pól oraz 
kultywatorowaniem gleby za 
pomocą kultywatora nowej 
konstrukcji. 

miasteczku, mieście I zesta­
wiać z tym, czego się uczycie, 
a kiedy budzą się wątpliwości, 
kiedy czegoś nie rozumiecie 
- wyjaśniać z pomocą nau­
czycieli l książek, wyjaśniać 
tak długo I z takim uparem, 
ż wszystko stanie się jasne. 

Jest to nieodzowny warunek 
prawdziwie dobrej nauki. 

zostają z dniem 1 bm. zwolnieni PrzodsLawiciel ZSRR, A. M. względów ,,~lrnt..cgiC'Znych". 0- Jak za dawnych złych czasow. 
od miarek i odsypów. pobieranych Safronow stwierd~ll w czasie graniczenia te zakłóciły trady- „Times" występuje w rnll rze~Ł· 

~ nika dalszego rozszeuania .blokow przy przemiale ziarna. clyskusjt, że Związ.ek Radziecki ryjne stosunki gospodarc7-e mię- militarnych na tym obszarze, usl-
DOSTAWY RADZIECKIE dąży ziek _wszech miar do rOJZwoju ddzy wieloma. krahjami i były je- łując usprawiedliwić tę niebezpiecz 
DLA HUTY IM. LENlNA ;;t.06un ·ow gospodarczych z rn- ną z powaznyc przyczyn po-· ną dla sprawy pokofu polllyke ab· 

W hr. zakłady pnemysłowe ZSRR 
rlostarczyly już dla Huty im. Le­
nina blisko 14,5 ty,;, ton maszyn 

nymi krajami, zarówno z wie!- gorszenia się stosunków wzajem surdalnvml wvmvsl1un1 o ueko­
kimi, jak i z małymi, na zasa- n.ych i wz.rootu nieufności mię- mym „niebezpieczeństwie" zagraża 

dzy państwa.mi. - fącym krafom Srodkowego Wscbo· 
- Delegacja grupy parlamcn- du ~e str~nv ZSRR. . 

ta.mej związku Radzieckiego _ Nie mo~na nie zwrócić U';"&!ll -
· • 1. ń · Saf kontynuu1e autor - że procz rad 

I utządze1'i. Ponad 6 tys. ton - w . ka I z a el a 
lo urządzenia l maszyny wykonane 015 r 
przez Nowok.ramatorskle Zakłady 

Taka Wied?..a nauczy was Budowy Maszyn, Fabrykę Maszyn napadły na bazę Ciężktlch „Uralmasz" w Swierdł-0w-
odpowiedzialnoścl za to, co się sku i Leningradzką Fa'brykę Ma- . 
wokół was dzieje, nie pozwoli szyn Elektrycznych „Elektrosiła'·. k 

powiedział w za!Ko cum1u ro na temat planów działania wo1sk 
n~w - pop1:.ra projekt rezolu~ lądo-wych w rejonie Europy połud: 
cj1, dotycząc) rozwoju WYffi1an)' niowo-wschodniei oraz BUskle110 1 
międzynarodowej w dziedzm:e Srodkowe11 o Wschodu, „Times" 
gos.podarc21ej, który prziedsta- wzywa mocarstwa zachodnie, by 
wiany zoota.ł do rozpatrzenfa o- w swvch planach wojskowych u­
becnej kOlllferencji, a zwłasz.cza wzqlędnllv również rozwót .broni 
zawarte w projekcie rezolucji atomowej~ .kt?ra, zdaniem . dziennl­
wnioski w sprawde konieczności ka1 umozhw.1a prowadzeme dz1a· 

przejść obojętnie obok zła, egips ą 
krzywdy, niesprawiedliwości, WYJAZD 
niedbalstwa, przesądów i POL~I<ICH MATEMATVKOW LONDYN (PAP). J k do 
ciemnoty. Tylko taka wiedza, DO CSR ' nosi z Tel Avivu- a:encja 
ściśle związana z życiem, W związku z IV zjruz.dem mate- Reutera, rzecznik minister-

odbycia terminie możliw'.e łan na „na1bardz\el wysunlętycn . . Vf ' od \)<nycjacb" $rodkowego wschodu 
b ł d Ś · d malyków czechosłowackich, który 

wz ogacona w asnym o wia o·clbywa się w dniach l-7 wrze- stwa spraw zagranicznych 
czeniem, uczyni z was budow śnia br„ do CSR udala się z ra· Izraela podał do wiadomości, 
niczych przyszłości naszego na mi~nia PAN qrupa uC'lonych, m. in. że w nocy z 31 sierpnia na 1 
rodu, budowniczych socjaliz- wic;eprzewmlniczący Prezydium września oddział wojsk Izrae-

1ak. naikrotszyn;, mię.dzyna: <>;- ma ka:Mego jest fasne, że tego 
weJ konł~r.oocJ1 gosJ?<>darcze,J, rodzaju rady i nawoływanla dzlen­
aby bardz.ieJ skutec7„111e r0żw1- nika „Times" nie służą i;11rawi.e 
cąć w skali międzynarodowej pokoju. 

. I t · ' PAN, PI'Of. Wactaw Sietl)iński, rek· mu, pię mego us rOJU sprawie tor UW, prof. Sta·nisraiw Turski i la dokonał napaści na egipską 
dliwości i wolności, ustroju prof. Je.rizy Łoś. bazę wojsk w Khan Yunis, 

współpracę go.spodarczą i finan- „Times" usiłuje uspr~wi~dllwić 
~ową. agresywne pla~y zapewmemem. il 

Delegat pol.sk:l, poseł Lange będą one zrealizowane rze~omo w 
oowiadczył, że grupa parlam€'n- celu ... ,1.zapoble:ienla anre.s1l z ze· 
l;anystów polskich głooować ~-J ~o1trz , .'.'w wypadku na1azdu ro-

rnzurnnych i szlachetnych lu- położoną na południe od Gazy. 
dzi pracy. „łAPAC:Zl! PYł.U" W fortyfikacji tej znajduje się 
Więc uczyć slę dobrze - to w HUCIE „FLORIAN" sztab egipskich wojsk pogra-

. • · t d b • I W rejonie kotłowni Huty „Plo· nicznych. Oddział wojskowy 

d , . . ....... sy1skie1to • 
z;1.e za -przy3ęc1:em rozpa~:Jwa- Czytelnik dobrze pamil)ta ten 

ne1 w tei spraw1e rezolucJ1. Po- chwyt propanandowv zwolcnni­
sel l..c'tnge omówił realne mc1ili- ków „zlmnei 'wojny". Cl1wvt ten 
wości rozszerzenia handlu mię- la·k dalece zdyskredytował si~ w 
dzy Wschodem a Zachodem, oc•ach najsiet~zych kół opinii 'PU­
z.wła..~zc7.a w per~pektyw'ie no- bllcznel, li nikt już nie traklule 
weg<J uklacu stosunków gosp?- Ro P?W~ż~e. Wladomo ~owszech­
larc7vch które przyniesJe roz- nie, ze Związek Radziecki stanow-

rozumiec, co Jes .0 rego 1 co ria11" na uk.01\czenłu jest budowa Izraela wysad!7.il w powietrze 
złego wokól nas I na całym 1 trzech potqżnych eleklroHllrów - fortyfikacje i wycofał się 
świecie to kochać i pomnażać I popularnie zw~nycb. „lapacz,a!nl PY uprowadzając z sobą posteru ' 1. ć ' l k Ż lu", Dwa z mch znaidujij su: juz 
dobro, a zwa cza z o na a - w próhnV'Dl r-ozruchu. nek egipski. Jeden żołnierz 
dym kroku i od najmlodszych Wielkie urządzenia e1ektro!i1trów Izraela jest zabity, 8 :wstało e . '"". '. , . • ,· czo wystepufe przeciwko po!Hye<> l~t" o wysokości trzypiętrowej kamie- lekko rannych. 

· nicy każdy - służą do wylapywa· NOWY JORK (PAP). 
br~Jerue l zakonczeme ztm!!l.C:!J imperialistycznych zaborów l ucł­
wo3ny. • . sku kolonialnego - odnosi się on ki od nia pyłu lotnego z gazów spalino-

„Takiej dobrej nau wych µoch<>dzących z kotłów. We- Korespondent agencji Associa-
was oczekujemy. W takiej dluq oblicz.eń, elektrofiltry Huty ted Press donosi z Tel Avivu, 
nauce, w takiej pracy życzę „Florian" wyłapywać będą w cią- że 1 bm. samolot myśliwski 

Konferenc3a przystąp1la .nn- z pełnym zrozumieniem i sympatJą 
r.tępnie do rozpatrzenia kole3ne- do narodowych aspiracj\ ludów 
go te.matu - międŁyna;rodowP. Wschodu, zmierzających do umoc­
w;rmiana kulturalna i swoboda nienia swej niezawfsloścl I suwe-

d . i gu jednej tylko dc>by około 50 ton I 1 t 1., d · 
wam najgoręcej powo zerua _ pyłu, który dotychczas unosił. się I z~ae a ~'7s rze 11 . w~ eg1p- J,JO<lróżowalrtia. Dysku.sja nad renności państ!"owel. . 

~ym zagadnieniem toczyła się w Stanowisko Związku , Radz!ec\n~­
oparciu 0 referat wygłoszony go znafduie gorący od~zwlęk ~środ 

dobrych rezultatów", I w powie·trze i :z.anie<:zy'5zczał ie. sk1e mysl!wce w reJOO!e Gazy. 
. · narodów kralów Bllsk1eqo I „rod-

Wrzesień - i duch Gen-;;yi 
na ~f~CJ1 pr:nez senatora koweqo Wschodu, 11dzie wzmaga 
belgi,Jskiego Nothomba. . się ruch na rzecz polityki neutral· 

Delegat USA Pttrtell wypowie ności, polityki nleuczestnic•enla w 
dq;Ial &i~ za tym, aby przy wy- blokach ł koalicjach wojskowych. 
mianie kultura1nej nie narzucać Taki test taktyczny stan rzeczy. 
kultury jednego kraju drugie- ll.ozumle się samo przez 81)k· -
mu, lecz aby wymiana ta doko- czytamy w z,~kończ~nlu arty 11~11 
nywala się na pods.ta.wie wza- - ~'! „obrona • o .ktorel pf!łze „T1-

G dy 1 września 1939 roku 
naród polski zna1a'zl s.ię 

sam na sam z hitlerowską ms­
szyną wojenną, :inine narody 
nie wiedz;iały jesz.ezie, że pu­
łapka była nastawioin.a nie tyl­
ko na Polaków. Nie 2111.aly je­
szcze inne narody Europy l ca­
łego śW>J.e.ta :lldobytej póź.ruej 
ciężkim doświadcz.en.iem pro­
stej prawdy, że pokó i l est 
niepodzielny. Nie wie­
działa ludzkość, że w wyn.iku 
szalbierczej gry imperialistów, 
w matni mala:zla się cała ludz-
kość. . 

Pol19.cy nigdy nie mpomną 
wr?<eśnia 1939 roku. Nie dlaite­
go, iżbyśmy si~ luboWali w 
rozpamiętywaniu klęsk naro­
dowych, ale dlatego, że nauki 
wrZJeŚ!lia stały się podstaJwą 
naszej polityki narodowej. 
Wrz.esleń nauczy? nas kilku 
praWd zaisadniczrych: :OO bur• 
żuazja polska pokumalll.a z zn• 
grainic2Jllą mag;naterJą zbroje­
niową i związana z nią tysiąca­
rrri nici interesu i zysku -
prrekl:ada egoistyczne .interesy 
własne ponad :interesy narodu: 
że niemocen jest stawić czoła 
burzy dziejowej na:ród spęta;ny 
ustrojem wyzy15ku oraz ucisku 
Il8!rodoweg-0 · społecznego, że 
fWJdaimen:tem ruisrej niepodl~­
głości jest wi~zysta przyjaiń 
i sojusz z bohaterBkim, niez;wy 
ciężO!!lytn narodem radz.ieck.irn. 

To je.st nal'lza wlaSII1a, polska 
lekcja hist<lirii. Ale wraz z in­
nymi nllil"odami świata uczyli­
śmy się na doświadczeniach 
historyc=yuh jeszcze i111I1ych 
pr~. D.7liś już wJ.emy, wrai 
z setkami mili01nów lud?Ji za­
mies:zika,łych we wszystkich zai' 
ką1lkoch świata, że pOikój jes. 
niepodzielny, re każda woj­
na, w jakiejkolwiek części 
świaita może rozpalić pożar 
światowy, że mo2e wciąginąć 
w nisz.czydels.klie tryby wszy.st 
kie 111arody. Zrozumieliśmy, że 
tylko z b i or owe ~iec2'kń 
stwo wszystkich narodów, chr•) 
ni pOikój ka ż de go narodu. 

Trzydzieści miliO!!lów istnień 
ludzkich, niezmierlXlil'le cierp1e 
nia i nieobliczalne stra.ty dóbr 
materialnych i kulturaffiych -
oto cena, jaką ludz:kość zaipła­
cila za lekcję historii, która u­
dowodniła słusz.:n.o6ć tezy ra­
dzieckiej o zbiOll."Owym berz;p1e~ 
czieństwle. 

Ale ta lekcja wydała owoce. 
Dziś, przelrotumie o koinieczino­
ści zorgaaiizowa.nia systemu 
bezpieczeństwa zbiorowego za­
puścHo głęboko kar.oonie w 
sercach i umysłach setek mi­
lionów ludZi. należących do róż 
nych na.rQd&w. Dziś, szereg 
rządów - również państw k.a­
pitalistyeznych lł2lllaje tę 
konieamość. R7Ądy wielikic!1 
rn.ocal'IStw wkroczyły na drogę 
wspólnego posZlllklwania kszta! 
tu idei, której samotnym cho­
rążym był od ćwierćwiecza 
Związek Radziecki. 

Konrnd Adenaweir jest 4 r u­
g i m kamcleir:oom niemieckim, 
który wybiera się do Moskwy, 
Jego popr:oednik s:wcił na cze• 
le sf.wnatywwanych kohoirt, sie 
jących śmierć i pożogę. Jego 
następca jedzie jak.o syn naro­
du .pobitego w służb.ie zl~j 
sprav.ry. Jed:ili.e, posłu&ny 
W1Span.i.alomyśl:nemu ·Zllipl"O\SZC­
ni u i żela7Jnym pra!WQm rre­
czyw:i.st.ości. 

Rizec:cywistość bowliem WE!ka 
zuje, iż pokój i berzlpiec.Zeń­
stwo Europy, a więc i świall.a, 
wymagają, aiby w systemie 
zbiorowego bez:piecreństwa 
braly udzial WBzystkie narody 
na pta.wach równości. I tę 
równość naród radziecki ofia­
ruje naJrodowi niemieckiemu. 

Ale równe prawo do pOiko­
jowego rozwoju przysługuje 
:na.rodom, a nie mo-.i:e ono o­
znaczać azylu dla tych ciem­
nych sił, które po dwakroć 
zburzyły pokój i. kltóre dziś 
znowu chcą pnoociwko berzlpie­
czeństwu narod&w i pOikojowi 
świaita spiskować. 

Nie ja~t wjną Zwią2lku Ra­
dzieckiego i oboizit.1 socja1li:>.mu, 
iż w 10 lat po zakończeniu 
wojny światowej naród nie­
miecki jest podzielony. Ten, 
dręczący dla narodu niernie-­
ckiego i niebe:llpieczny dla po­
koju podział spowodowala p<>­
uty:ka. tych kół rządzących na 
Zachodzie, które raz jeszcze 
próbują wyzyskać naród nie­
miecki jako zapalnik piekid­
nej maszyny wojennej. 

publlce Federalne1· ooo~.;: i€1lmeg<> wzooa„cania rómych mes , nie ma nic W"&póln~" 1· bu 
· .,... pioeczeństwem B\\llk\ego \ Sxodko· 

zgalwan:b.owanych ciemnych k'ullur. . . weqo Wschodu oraz z utrzymaniem 
hitlerowskich sil odwetu j woj Członek delegacji anglelski•:i-J ookoju w te; c2ęści świata. Wrnt:z 
ny - w gąszczu mas Iuclo- Fume.s.s podkireśllł z zadowole- przeciwnie, teqo rodzaju polllvk.a 
wych narastają elementy rocz.- niem, że cOll"aZ więcej tur)'stów llrowad2i do wzmotenia napięcia 
sądku, rozwagi 1 g<)towości do wyjeidd'.a do Związku RadZiec- na BUsk\m i Srodkowym Wscbo-
pokojowego współistnienia, kiego. d%ie. 
nads.zledł cz.as, aby do .systemu I. A, Kalrow (Związek Ra-
zbiorowego bezlpi~zeństwa dzieckii) zalromunikOWal, :be W R d • k • d 
mógł rów.nie.Z przystąpić na- ciągu ootatinich dwóch J.ait Zwią- a 11ec I ar 
ród niemiecki. W interesd.e bez zek Radziecki od·wiedzilo prze-
piecl!'lefu:;twa innych narodów, szlo 2.300 delegacji, a Ws~h- dl Nehru 
i w imię bezpieczeństwa wła- zw~~ą Wystawę • Rolmcz.ą a 
snego. zw.iedzilo tylko w dwoch ostat-

. nich miesiącach 395 dcleg.acji z MOSKWA (PAP). - W cza-
16 ,~znlca, wybuchu II WOJ- 61 krajów. · bytu ZSRR premier 

ny !IWiatoweJ przypada na «>- W ten poS 'b - pow'edz!al sie po W • . 
kres zwrotny w dziejach lu&- - _ rOIZW~a 0 zost.ała 1

niedo- Indii Nehru zwiedził Wsz~h­
k~i. W ~owym Jor~ .~zy ~Zl!l.a bajka 0 „żelaznej kur- zwią7lko"".ą Wystawę R.olmcz_ą. 
iuę ?Ys;JrusJ~ w Podkon;11s~1 Roz tynie" w nruszym kraju. na które) zachwycał się ko11-
bro3eruowei. ONZ, JlOSWl~a Praedstawiciel Anglii Mru.L- mi rasy arabskiej. 
r=i_>akttą"waroi:_ hkon.kretnyt"h land wypowiedzJiał się za tym, Główny Komitet Wszech-
proJe ow cz...,. ee mocars w h Ell ie utwweyć tak.i sy- . j W t · R 1 · 
w sprawie rozbroj€11'1.ia i kon- I.:! U"O?. . kto'ry ,.,....1·e- związkowe ys awy o m-

""""" podrozowainia. -.... · · M' · t tw S wcho tToli . . Kotnenta;torzy pra:Sy za~ rałby s.ie n.a swego rod?aju o- cze] l mis ers o o -
chodniej stwier~ją, że dySiKU bywa.teis'twie europejskim". " zów ZSRR postanowiły prze­
.sji ~:j ~a.i-zys~ a;tn;o~fera Po zamknięciu dy&kusji na<l kazać premierowi Nehru ·w 
~o~i. woli 1 wzaiernnei zy~z- za.gadnieniem międzynarodowej da!l"ze źrebaka ,,Kolosa" wy­
liwoscr, ~~ i:!f ~ hp- wymiamy kultUII"aJ.nej i swobod- chowanego w terskiej stad­
~~wego t s>"'hrua ~ t ow ~- neg>o podróżowaallil sesja p:i::re- nin!e 

w. C2l ~ee .macki ris w w - szla _do l'"OQlpatrzenia nastę'J)ne- 31 .si<>,.,,nia na statku Ta-new:ie. <JWOJOCS e rozmowy go pl1'11kitu porządku dz.ietnnego ~„ " 
poprzed~ , międzynarodowa _ uprawnienia p~cz.ą- ras Szewczenko" odlranspor-
k~nfereiu;Ja uczonych w spr~- cych peclament6w. towano konia do Indii. 
wie pokoJowego wykoirzystallia 
energii atomo~j, która przy­
niooła tak obiecu:ilice re.zult.a­
ty. W kalendarzu pooostuly 
już 1.icz.lloe tygodnie oo spot­
kania milnistrów spraw zagra­
nicznych czterech mocarstw w 
sprawie stworzenia siystemu 
bezlpiec:zeństwa i uregulowania 
probl€1Ilu :rniemieckiego. 

Zakończenie rozmów 
amerykańsko-iapońskich 

W Waszyngtonl•e że w miarę swych możliwo,':i 
~ Japonia prowadzić będzie nadal 

politykę stałego po<lnoszer.'a 
NOWY JORK (PAP). W Wa~ swej obronności". OsJągnii:to 

szyngt-O!nie zakońc:rone rostaly równi.ci poiI'OIZUmienio, i:e „w~ 
rozmowy między mi:nistrer'? wszystkich wypadkach, kiedy o­
spraw za.gramicznych Jaip0inl1 każe się to .pra.ktyczmie mO'i.li­
Szigeinitsu a sekretarzem stanu we", należy dołożyć „na bazie 
Dulles.em i tnnymi przed.stawi; współpracy" starań w celu stwo 
cielami rządu USA. Po romv,- rzenia takich warunków, w :Któ 
wach QPublikowano ws.pólny ko rych Japcm.ia mogłaby moż.1!­
muini'kat amerykia.ńslro-jej'.)(l!l1ski. wie jak najszy~ie.i Wziąć na 

Komun:ilmrt stwierrdz.a, że w to siebie główną odpOWicdziaLno~ć 
ku rokowań omówiono ootartn:ie za swą obronę.„" 
wydarwnia międizy:narodowe, a Komunikat podaje, że odb~dą 
mia,nowicie: WYlfl.iki koofe["€ncji się w Tokio konn1ltacje mlęcln 
g~~Wskiiej, .spr.a.wę rozbrojernia przedstawidel~mi Ja'P<>n!i i S~-. 
i przy.szlej konfererncji mini- nów Zjed1nocw·nych poswięc<Jon-: 
strów spraw zagra111icz;nych w „problemom obrony" i jednr>­
Genewie. Roopartrzono rówinici: c:wśnie rozpatrzone ZOl>•tanie cł­
sytuację, na Dal~Jtim Wscho- ga<lnienie „s.topniow go wyr:G-
dzie. f.ania wojsk lądowych Stanó"v · 

Tę prawdę o zbiorowym berz­
pieczeń&twie w olcresie popr.2le 
dz.a.jącym wybuch II 'W(}jny 
świactowej glosił jeden tylko 
Związek Ra,dziecki i on jeden 
bronił jej na forum międzyna­
rodowym. Rządy pańs.tw ka.pi­
tali,stycznych zafascynowa1~e 
zwlowle.,zcczą mrzonką o „roz­
prawieniu" się z p i-E"rwszym 
na świecie mocarsł!wem chlo· 
pów i robotmików - pilnowały 

Dnia :H sierpnia delegacja I aby prawda ta ;nie dotarla do 
zwiedziła .farmę doświadczal- świadomości ich wla.snyc)'J. n1-
ną w mieście Swift Cui;rent. rodów. 

Gdy więc istnieje już i roz­
wija się pokojowe i demokra­
tyczne paóstwo niemieckie - · 
Niemie-cka Republik.a Demokra 
tyczna, gdy w Niemieckiej Re• 

Dla narodu polskiego te:n roz 
wój wydał-zień jest Źródłem o­
tuchy i radości. Jesteśmy w 
najlW'iękJSzym o!§lliu walki o roz 
wój naszych sił ek:onomicz· 
nych, o podniesiC'Ilie naszego 
dobrobytU i porz;iomu kultural­
nego. Jesteśmy głęboko zain­
teresowaini w utrzymaniu po­
koju, 'W oozwoju pokojawych i 
dobrosąsi-edzkiclą stosunków z 
innyimi n.a'l'Odami. Naszym wła 
snym wysił1kiem i sojuiszem ze 
Zw~ą.21k.iem Raidi?.ii€Ckim i iill:ny­
mi krajami obozu socjalizmu 
stworzyliśmy ~icczeóstWQ 
11a.5zych *'811'lic, które gwaran­
tują sobie wzajemnie uczestni­
cy obronnego układu wars,zaw­
.skiego. WJemy już na pewno, 
że wrt.esfoń nigdy się nie po­
wtórzy. Pragniemy· jed:nak, !J.by 
poczrucie bezpieczeń.st.wa stulo 
się powsz.echne. I dlalego po­
pieramy ze w5zystkich sil 
w15zelkie rLJetelne poczynan:a 
zmierzające do stworzenia sy­
stemu pe:!lpiecreństwa zbion!"' 

.JERZY WINNICKI 

Szlgemitsu - jaik głosi kJOmu Zjed.nocronych w miarę z;wi.ęk­
nik.at - uważa Wl5półpracę Ja- szania się obronności Japami, 
ponii z;e Stanami Zj.e<lnocwinv- przy uwzględnieniu aktualn2j 
mi i „wolnym świat.em" z.a „ka~ .<-ytuacji w Azji". Omawi.a;;i.0 
miru't wę~ie1ny swej polityki 7~1 również ,<;prawę handlu :zagra­
gra111ic2Jnej". Ministe r spraw za- nicznego .Japonii, przy czym SZJ­
gra;nicznych .Japo•nii stwierdzil, gemitsu podkl'e~lil, że .Jarp<llnia 
że „obro;nność .Japc1nii <'<siągcnęla ;~ninte-OOrSowan.a jest w rozsz.„rze 
obecnie znacimy poz~om i v· niu swego han.cJ!u z innymi kra 
świadczyl ~ cćili!. stainowcmś..:iq. iami. :ziwliaszcza :z; l;;rajami Azii . 

-~~-~~~~~ 
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Z konferencji nauczycieli szkół artystycznych 

Bliżej młodzieży, 
bliżej pedagoga -artysty 

Piotrkowsłi.ie dziwy 

Anhśrny się obejrzeli, jak 
w Łodzi. Gbok średniego 
S7Jkołniotwa ogóln-Okis2ltał­
cącego, rozwinęła się nowa 
ga.łąź Sllkolniotwa - niższe i 
średnie sZkoły artystyczne. 

Coraz więcej ludzi chce, 
aby ich dzieci, obok zwykłe­
go, uczyły się i muzycznego 
aibecadł.a, aby rozw.ijały w 
sabie zdolności małairskie, 
ozy też uczyły się rytmiki, 
tańca ludowego c~y klas~­
nego. Nic tedy dziJwnego. że 
rojno od dzieci je.sit w Spo­
łecznym Ognisku Artystycz­
nym, a do klasy fa!'tepianu 
w 'kiaOOej z łódzkiic.h szkół 
muzya21IJ.ycll nie łaitwo się do 
stać. Setki kandydatów pra­
gnie sięgnąć po laury Szit'OQilp 
ki, czy też grać dl1a własnej 
przyjemności. Zostal bo­
;vd.e:m stworz.any w niasz.ym 
kraju odpawiedlll'i kldmat dla 
r02M'<>}u tego rodzadu a.spira 
ojd, a młocl'Ziei szkół arly­
stycznyoh cieszy się coraz 
większą opieką pańsbwa. 

Tym większa odlpowiedzia,1 
ność oiałla pedagogk?Jnego 
tych Sllkół, do których - na 
ogół - zgłasza si.ę ml-Odzież 
chębn.a do naltlki. Ni~itwa 
jest praca ped.a,gogów-air.ty­
stów, a mimo to daje ona 
coraiz p~kniejsze owoce. 
Lód.i IJ)Owojenna. jako ośro­
dek klształcący np. muzy­
ków, zyskała sobie w całym 
kraju 2Ja1służone uznanie. 
Powsziechnie wiad01no, że 
na$7ia opera jest równi-ei 
skupiskiem a<rtystów, będą­
cych najczęściej W'Y'Chowan­
kami łódzkich pedagogów. 
Wi~loma więc pięknymi o­
siągnięciami możemy się ipo­

srezycić dzięki ofiarnej, czę­
sto pełnej pośiwięcenia pracy 
łódlKich pedagogów-all'ty­
stów. 

KonlereooJa naucreycieli łódz 
kicb szkól artystycznych, która 
od4-ła sie pned kilkoma d.nia.­
nJ, \a.la. na celu nie tylko o­
mówienie 06i"gnięć. Była io 
konfe rencja robocza w obliczu 
nowego roku szkolnego, który 
si~ w · · e .rozpoczął. 

pięknym hasłem „bliżej 
młodzieżY, bliżej pedagoga-a.r­
tysty", obradowali n.&\lil'l:Yciele 
przez dwa cln.i, dzielt,e się do­
świadmeniami, wymWniając u­
wagi natury ogólnej i krytyku­
jąc, rdy zasUa. ku temu po­
trzeba. A wymagał jej }n"relłe 

pracy w ośrodku". Trudno nie 
z.godzić sie z tym zdaniem. 
Trzeba ~ś wymagać oo na­
szych nauczycieli szkół any­
stycznych, aby więcej udziela­
li się w pracach ośrodka z L.o­
rzyści" dla siebie i innych, 
przede wszystkim zaś ·z korzy­
ścią dla młodzieży, którą uc7.a. 
Wydaje się, że problem szko­
lenia nauc:eycieli, będzie jeo­
nym z zasadniczych proble­
mów, k1óry w tym środowisku 
powinien zostać ostateczme 
rozw:lą.za.ny w bieżącym roku 
szkolnym. 

Niec;po5Ób omówić tu 
wszysbkkh poi"l\.16zamych na 
koofer-encji zagadn.i eń, kitó­
rycli wachla·rz był barow 
szeroki. P'lrlzy oałej ich jed­
nak ró:imoroonośei i złożono 
ści, oo nie sprzyjało konsek­
wenitmej dySkusji, wydaje 
się, że konferencja spełl!liła 
swoje :ziadanie. Chyba bo-
wiem po raz pierwszy w o­
mawianym środowiśiku 7JWró 
cono uwagę na SlllCZ:ególmie 
aktualne problemy sZlkolni -
ctwa ail'tysty.aznego i szereg 
zagadnień od dawna domaga 
jącyc:Q się rozwiąoomda, a 
niewątpliwie słabo 7mamQ'Ch 
szerszemu ogółowi. 

Z umaniem powitano na 
k-onferooc:ii obecność sekire­
taąa KŁ PZPR Rejnia­
ka i wicepl'Z€'Wodn,icząoego 
PrezyrjiJJll RN m. Łodrzi ob. 
Bug;aji$kiego i ich grosy w 
dyskusji. 

Natomiast maż.na mieć pre 
tensję do przedstarwilCiela 
depal'tamentu S7Jko1nictwa 
artystyozinego Miaiistemtlwa 
Kultury i SzJt'UJki, który nde 
odpowiedzfa? na IS•zereg po­
azynionych przez dyskutan­
tów konlkretnycll uiwag i za­
rzutów pod adiresem :mini­
sterstwa. Mamy nad7Jieję, że 
Milllisteratwo KUJltucy i S?Jtu 
ki sprecyzuje w na}bliiJsizym 
czasie swoje stanowisko wo­
bec wielu niewątpliwie s'łll.lsz 
nych uwag na'UJCZY'Cieli szikół 
artystycrmych m. Łodid. 

PI'Z.1'tlałoby się, aby u­
chwalone wniooki stały się 
pl1Zedmiotem wnlkliiwej ana­
liey Wydziału Kultiury i ro­
stały w miairę mo214wości 
:zireali2l0wame. Dopiero wów­
ooas można będzie mówić o 
pełnym sukceeie sierpndowej 
k0111ferenoj.i naueeydeli szllml 
niotwa a11tyistycznego. 

(slb) 

D oktora Spiewaka - le­
ka= weterynarii -
spotkałem w gabinecie 

kierownika Pmviatowego Za 
rządu Rolnictwa, gd2lie wraz 
z zootechnikami i agronoma­
mi powiatowymi pracował 
nad projektami wystawy rol 
niczej. 

- Jak z hodowlą w na­
szym powiecie? - powtarza 
moje pytanie. I odpowiedzią 

był przeszlło godmnny wykład 
- dokładnie i dogłębnie o­
brazujący sytua<Jję. Ze wzglę 
du na brak miajsca, muszę 
pomiltląć wszystkie wywody 
na temat hodowli koni i tr:oo 
dy chlewnej, choć były one 
bairdzo cenne, a zaitrzym.am 
się nad tym, co mnie najbar 
dziej zainteresowało, a więc 
- nad hodowlą bydła. 

- W powiecie piotrkow­
skim jest około 42.000 krów 
o przeciętnej wydajności 
mlecznej 1.700 litrów ro=ie. 
Czy to dużo, czy mało? Za-­
pewne mało. M.a.ł.o krów i 
mało mleka. Dlaczego? Zie­
mie w powiecie pi_olnikow-

skim są ba,rdro słabe, a łąki 
2ltlpełnie zaniedbane i zaikwa 
szone. Hodowlę bydła i jego 
produkcyjność ogranicza 
brak paszy. Podstawowym 
zatem zadaniem w walce o 
ilościowy rozwój hodowli by­
dła jest walka o wzrost ill.ości 
i polepszenie jakości paszy. 

Jakimi drogami 
motna wygrać 

tę walkę? 

Dr Śpiewak ujmuje moją 
lewą rękę i na pakach wy­
licza punkt za punktem. 

11 Melioracja łąk I pastwisk. 

Niestety, melioracja w na· 
uym powiecie odbvwa si41 zbyt 
powoli. Tu mttsl nastąpić grun· 
łowny przełom. Bllsko 50 proc. 
łąk pow. piotrkowskiego wyma­
ga melioracji. Potrzebny jest ma 
sowy zryw chłopów do czynu 
melioracyjnego. Możliwości są. 
W naszvm powiecie są :r.aległoścl 
szarwarkowe o wartości ponad 
6 milionów zlotvch. Również pań 
siwo przeznacza miliony złotych 
na melłoracj41. Trzeba jak naj­
rychlej zalegle szarwarki wy· 
egzekwować na cele melioracyj-

Radzieckie izotopy dla Polski 

Do Imtytuw Badań J~eh PolskieJ Akademii Na.uk nad­
szedł 7Je Związku Radziee!riego transport botopów promienic>­
łwórO"ZYch. hot.opy ie Związek Radziecki 11rzekarzal uczonym 
polskim w wyniku reali2la.cj:i pomocy dla nasrego baju 

w dziedzinie l'IJCl:Woju badań atomowych. 
Nadesłane izotopy promieniotwórcze wykorzystane będą prze-.i 

naukowców 1>0lsldeh oo prac badawczych. 
Na zdjęciu: dyrekto.- ln.styłułu Badań .JądNJWych PAN -
prof. Andrrej Soltan (z lewej) ze swymi współpraoownil!;a.ml 
omawia sposób ~owania i ?.abe'llpiem.ema izotopów pro-

mien:iołwórczyeh. 

CAF - fot. Zygm. Wdowliński 

ne, a uzyskane kredyty wygo­
spodarować .•• 

21 Naleiy wzmóc walk411 o ob­
siewy poplonami I mi41dzyplona­
mi. 

31 Uświadamiać chłopów o spo 
sobach właściwej konserwacji 
pasz. 

- Ja tego Już robić nie będę -
podkreśla dr Splewak. - Nie 
mog41 sobie pozwolić na to, by 
być lektorem Upowszechnienia 
Wiedzy Rolniczej. Bylem nim 
przez wiele lat. Dłużej jui ni~ 
mogę. Trudno, abym chodzil we 
wsi od chaty do chały I ,zawla· 
damiał o mcim odczycie. Stwier 
dzam z calą odpowiedzialnością. 
te terenowe orąanlzacje Związku 
Samopomocy Chłopskiej w na· 
szvm powiecie nic nie robią. A 
chłopi pragną wiedzy. W Cha­
bielicach, w Bnjnach Szlachec­
kich, w Sromutce i w wielu In­
nych wsiach chłopi proszą: pr:ry­
jeżdżajcie do nas, uczcie nas •.• 

41 Trzeba nauczyć chłopów go 
spodarki paszami. 

To brzmi może Jak kiepski 
tart, ale u nas jesienią. bydło pa 
da z przejedzenia, a na wiosnę 
pada niekiedy ż głodu. 

S. Należy przeprowadzić che­
mlcme badania . składu gleby l 
nauczyć chłopów właściwego 
stosowania nawozów. 

- Obserwuję w terenie. te 
chłopi czi:sto stosują nawozy zu­
pełnie nieodpowiednie do rodzaju 
ich 11leby, co oczywiście ujemnie 
odbija się na plonach ... 

Ja.k ła:two si~ domyślić -
po pięciu punktach zabrakło 
pailców u mojej lewej rękL 
Dalsze więc punkty dr Spie­
waik WYliczał na pakach 
własnej ręki. Do dziesięciu. 
Potem przeszedł do sprawy 
pod.niesienia jak.ości i pro­
dukcyjności bydła. Tu jUŻ 

nie starczyło pal.ców u obu 
rąk ... 

Chcemy.„ 
Prosimy.„ 

Domagamy się ••• 
Do Piotrkowa udałem się 

w celu zbadania oddźwięku 
IV Plenum KC PZPR wśród 
chłopów. Zacząłem od Ko­
mitebll Powiatowego Partii, 
gdzie zaipo2l!lałem się ze spra 
wozrlaniami z odbywających 
się w gromadach zebrań ak­
tywu chłopskiego. Widać z 
tych sprawozdań żywe poru­
szenie wśród chłopów, Chło­
pi rozumieją potrzebę walki 
o wzrost produkcji rolnej, 
domagają się pomocy, mówią 
o brakach i niedociągnię­

ciach, wytY'ka.ją błędy, wska 
zują drogi poprawy. I dla­
tego tei n1e zupełnie zga­
dzam się z opinią niektórych 
towarzyszy z KP, że ludzie w 
terenie nie bairdro widzą za-

wszystkim pnygotowany pneri; ___ ,,_, _____ , _____ , ________________ , ___ ..._ ____ ..._ ___________ ..._ ___ _ 

Wydział Kultury referat, kti1ey 
1
• 

oceniono, ogóluie ja.ko liO- ~ 
wienchowny. r Rzym, w sierpniu 1955. 

O ile jednak wysłucbaw~zy ; 
referatu, trudno nie zgodzić sii; \p ocią.g zatrzymał się na stacji w 
z częś?il\ k.rytycmych uwag Sienie. PaJtrząc na naipis „Siena" 
W3;'.sumętyc~ ~ ~sem tych, na budynku stacyjnym, przyipomin.am 
ktorzy go pisali, to Jednak pod b. · ł f k " L s· Ir 
kreślić trzeba, że dobrze sp eł- ~ ie wspama e res 1 uca . ignore. 1., 
nil on swoją rolę ja.ko wstf)p piękną fasadę katedry - d~1eło G10-
do pożytecznej I owocnej dy- I van:ni Pisano, wieżę Mangia oraz wiele 
skusji, nie pe>zbawionej „moe- I imnych cudów architektury i .maiair-
nych" niekiedy wypowiedali. ~ stwa, z których słynie to sta.re mtasto. 
Domagają się więc np. na- Cuda te były jednak wielokrotnie opi-

nad Bitwa 
płynnego 

rzeką 

srebra 
(Korespondencja własna) 

uczyciele większego zaintere- :' sywane i sławione i znane są dzisiaij ._ __ _ 
sowania ich prru::ą, wa.runka- C?-łe:nu światu.. Obecnie postano.wił~z:i 
mi lokalowymi _ niejedno- p1sac o zupelme mnych cudach ItaliJ, ci „Monte Amiata" stosowali w tym 
krotnie bardw ciężkimi. o wiele mniej znanych. !1PQr.ze ba;rdzo swoistą taktykę, polega-

Mówiono też o obojętności Jad~ dalej za Sienę do Abbadia San jącą na prząprowadcZa!O.iu strajków 
wlad:z lokal,nych i cenctral- Salvatore, gdzie niedawno zakończona częśdowych. Obliczenia, dokonane 
nych dla specyficznych w została jedna z barozie; interesujących plTlez organimcje związkowe, wykaza­
szkolnictwie artysityCZIIlym. i znamienny<:h walk robotniczych. Cho- ły, że dwie ostatnie godrziny pracy ro-
braków w pomocach nauko- dzi mtanowide 0 wielką .a.koję striai.iko- botnilków w cią~ dnia da.ją przedsię-
wych i instr umen•tach, bez wą, prowa!=lzoną przez górniików kOIJ)al- biol'StW'll największe zyski. Poniewarż 
któcych niesposób • uczyć. ni rtęci, akcję, która zaikońozyfa się z drugiej strony strajkii całkowiite są 
Szeroko roi.praiwiaaw o spra- całkowitym zwycięstwem mas robotni- niezmiernie ciężkie dla rodzin górni-
wie najwa2ln:jejszej, o ucz- czych. p,raignę podzielić się z nimi ·I"l!l- ków, pr.zyjęta zostaiła zasada stradków 
niaoh sZJkól artystycznych, dością i dumą tego zwycięstwa. częściowych, pruegająoa na przerywa­
ich n aucz:iruu i wychowaniu A'bbad±a Sain Salvatore jest ojczyzną niu pracy po szóstej godzinie w ciągu 
;ia. w a ,rtosc1ov.rych :1'-aiwodowo rtęci. Kopalnie jej, które produkują dnia. W ten sposób robotnicy, WYrze-
1 ideow o obywa•teli. 50 proc. :ntęci, zużywanej n.a całym kając się części zarobku, działali silnie 

Ale aby wyehowywać, traba. świede. należą do towarzystwa akcyj- na Sllkodę przedsiębiorców, którzy =-
się samemu sitolić. Istni~je w M te Am. t " Zat d · cali gromy na tego rodzaóu stratik, na-nego „ on ia a . · ru nia ono . . 1 ln " · tw" d 
tym celu w IAldzi ośrodek me- 1.200 robotników i należy do koncer- il·.Y"VfaJąc go „nie ega. ym 1 ie!' ~1\~· 
todyc?illy dla 11a11czycieli szkol . _ . . . iz Jest on „sprzeczny z konstytucJą . 
arty~ycznych, lednak mało o- nu I.B:.I., W. któ~ 5:> proc. akCJl Jest Tak. jak gdyby konstytucja włoska isto­
sób z niego k<1rzysta. „Po co w posiadamu pan~twa,. a reszita w _rę-: tnie zajmowała się sprawami strajków 
mam chod:llić, i la.k niczego się ka-eh gr:ua>y akoJonamuszy, na ktoreJ robotniczych i u&talała ich formy, zgo­
nie nauczę" ... Te słowa., jako czele stoi słynne towarzy1Stwo Monteoa- dnie z upodobaruiarnd. przemY'Słowców ... 
wyr.a.z posta-wy uiektórycb na- tilni or.a.z wa,tykan. Nai·wni mogliiby 
:~::~)i.były eytowa.ne na p1izypusoczać, że skoro większa część WaJkia ·strajkowa górników z Abba-

Trafnie polemizował z nimi <l!kcjj n.a.leży do państwa, to „Monte dia San Sailv~re ro7JP0Częla się jes-z­
dyreld>or liceum muzycznego Amiait.a" dba o interesy społeczeń>Stwa cze w ipaździemilku ub. r. Zażądaili 0'11i 
Wesołowski.: „Jeżeli uważasz, włoskiego. Naiwnych tych jest jednak wówczais ipodwy7;ki płac, powołując się 
że tyle umlesz, to J><Jtat, n a.U•'"Z bardzo niewielu, albowi.em powszechme na w1JI'OSt k<>S2ltów utrzymania oraz ol­
imtych - to będrnie twój wkład jest wi.adorno, że rząd kiaipitaiistycmy bi.izymi wzrost zysków pr,zedsiębior-

.-_...__,..._ ____ ,,_.._ Włoch jest wyłąc;mie obrońcą intere- sbwa, ~QWa;ny tyan, iż cena rtęci 
sów wielkich monopolistów. na rynku św.iatowym w.2J001Sła w sto-

Czy j steś członkiem 
TPP-R? 

Spór między górnikami a pracodaw- sunku do roku 1954 niemal dlwiukor<>t­
cami w przemyśle mineralnym. jeslt bar nie. 
dzo zad81Wlliony. Górnicy kopa.J.n:i. rtę- żądania g6nrlków :roetały prae-z za-

rząd spółki odrzucone. Rozpoczęto per­
traktacje, zebrania, ze strony praco­
dawców padło szereg obietni-c, nigdy 
nie dotrzymanych. Zarząd „MQII1te 
Amia.ta" popelnił wówczas poważny 
błąd, zwraoając się oddzielnie do związ 
ków chrześcijańskich i socjaldemokra­
tycznych. których przywódcy skłonni 
byli pójść na ugodę. Na te machina­
cje górnicy odpowied~ieli strajkiem, 
w którym wzięło udział 90 proc. ogól­
nej ilości zatrudnionych w kopa.lni ro­
botników. Stanowiło to wielką klęskę 
zarówno owych bonzów związkowych, 

jak i pracodawców, ziwła.szcza, że akcja 
strajkowa zaczęła się rozszer:izać i w 
sreregu :przedsiębiorstw robotnicy o­
głosi.Li strajki solidarnościowe z gór­
n:ilkami z „Monte Arniaita" • 

Dyrekcja „Monte Amtata" broniła 
&ię w tej walce niesłychanie niezręcz­
nie, twierdząc, że „Amiiaita" jest prze<l­
siębioIIStwem kontrolowanym przez pań 
stwo i że wobec tego podwy7Jka plac 
groziił.aiby deficytem. Wówczas Włoska 
Konfederacja Pracy ogłosiła niektóre 
dane, dotyczące finansów spółki, udo­
wadniadąc, iQ: zyski rocme wynoszą 

przeszło 2.800.000 Hrów na głowę jedne 
go robotnika! 

Stra(jiki solidarnościowe z gó=ilkami 
z „Monte Amiata" objęły w połowie 

bieżącego rolm całą prowincję Sieny. 
Dyrekcja kopalni zmusZJOllla została . do 
ustępstw i ;podpi.sainia nowej um<>wy 
zbiorowej, UW7Jględniającej żądanńa ro­
OO!inicze. 

Gdy wieczorem wyszedłem na ulice 
Albbadia San Salvatore, otoczył mnLe 
radosny, roześmiany tłum. To niewą·t­
pli:Wlie zwycięstwo dzielnych górników 
dodafo im nowego 'bodźca do wailki, któ 
rą zamierzają niezłomnłe prowa<Wić I 
nada/I. w obronie swych interesów i in­
teresów całej lkfasy robotniczej. 

A. BARSILIO. 

dania dla siebie, zadania SWQ 

ioh gromad i wsi. Wszak są 
one j01S110 wyrażone w wy­
stąpienia-eh obł.opów na ze­
braniach aktywu. Jeden tyl 
ko mankament dostrzegam: 
nieumiejętność łączenia 
dwóch podstawowych -zadań 
wysuniętych przez IV Ple­
num - pałą~e wallti o 
wzrost produkcji rolnej z 
walką o wzroot i rozwój spół 
dzielcwści produkcyjnej. 

A w powiecie piotrkow­
skim jest wiele do zrobienia. 
Choćby w zakresie umocnie­
nia i roziwoju istnieją<:ych 
spółdzielni... Choćby w dzie­
dzinie hodowli bydła ... 

Jeżeli przeciętna obsada 
bydła na 1 OO ha w powiecie 
piotrkowskim wynosi 53 sztiu 
ki, to w spółdzielniacll pro­
dukcyjnych przypada tylko 
16,6 szitu.k bydła zespołowe­
go, a łącmue - zespołowe i 
i·ndywidu.aJ.ne na działkach 
przyzagrodowych 39,7 
sztuk. Zadanie jest chyba 
jasne. 

O innych zadaniach mówi­
li chłopi na zebraniach. 

Ob. TURLEJSKI z Kamieńska: 

- We wsi Danielów łąki są 
zawodnione, a rolnicy zbierający 
siano z mokrych łąk u­
padają na reumatyzm. .. Liczba 
członków spółdLielni produkcyj­
nej w S7.pinalowie od roku ju:I: 
nie powiększa się. Nawet kilku 
członków odeszło. Przewodni· 
czący spółdz1elni, BinCLyk, go­
spodaruje Indywidualnie ua częś­
ci swojej ziemi położonej w dru 
giej wsi ł tam buduje dom .•. 

Ob. OZGA z Gorzędowa: 
- Trzeba sprowadzić do wsi 

wykładowcę, którvby nauczył 
chłopów właściwego stosowarua 
nawozów ... Trzeba przeprowadzic 
meliorację ląk .... 

W 11romadzie Domlechowlce, 
chłopi żądają melioracji łąk. Wo 
bee braku materiałów budowla­
nych chcil zor11anizować spół­
dzielcza cegielnię polową .•. 

Chłopi z qrom. Sromutka już od 
dwóch lat bezskutecznie domaga· 
ją się przeprowadzenia meliora­
cji łąk. Praąną założyć zespół 
łąkarski, lecz wladze powiatowe 
nie wychodzą 11<1 spotkanie tej 
inicjatywie ... 

Nieszczęście 

z tym• czynami 

No, coz... Chłopi mówią, pi 
szą, wołają i to jakoś nie 
bardzo trafia do prze.konania 
władz powiatowych. Inż. Fi­
daJ.a - kierownik RejO!llowe 
go Kierownrl.ctwa Robót Wo­
dno-Meliorecyjnych w Piotr 
kowie - wyraził nawet wo­
bec mnie opinię, że chłopi 
powiatu piotrkowskiego nie 
chcą melioracji łąk (!), że 
uchylają się od robót. I to 
było głównym jaikoby powo­
dem, że w c•ągu 10 lat wo­
dno-melioracyjny rejo.n piotr 
kowski, który swoim zasię­
giem obejmuje dwa powiaty 
- piotrkowski i radom­
szczański koncentrował 
swoje roboty prawie wyłącz 
nte w pow. radomszczańskim. 

- Ja1k to, chłclpi nie chcą? 
- pytam. - Wszak meldun-
ki z terenu mówią coś wręcz 
przeciwnego. Żądają melio­
racji, samornutme podejmu­
ją czyny melioracyjne ..• 

I tu wylazło szydło z wor­
ka. Inż. Bartkowialk - za­
stępca kierownika Rejo.nowe 
go Kierownictwa Robót Wo­
d11JO- Melioracyjnych zupeł­

nie niedwUZ1I1aC2lll.ie dał mi 
do zr-0rumieni0, że najwięk­
szym niesz,częścLem (? !) d1a 
melioratorów są czyny spo­
łeczme chłopów. Dlaczego? 
Bo Czylil rodzi czyn. Czyn 
chłopów zmusza tei ich do 
podejmowania czynów. Trze 
ba !Przecież chłopom wyty­
czyć front robót, gMie mają 
kqpać rowy. Musi to oczy­
wiście zrobić inrżynier lub 
teohni!k:. A ika!L<ly z !I1ilCh ma 
swoje planowe roboty, które 
priowadzi. Czyny chłqpSkie 

spadają więc na nich rlla!WSZe 
jak gromy z ja:snągo llllieba •.. 

Inż. Fiidai!a usiłUJje mai.ie 
przekonać, że cllł<JiPi :rnoozy­
wiście nie cllcą melior.acjj, że 
np. w gromadzie Gol-esze (do 
lina rzeki Wolbórok.i) nie wy 
konują podjętyeh zobowią­
zań ibd. 

Wobec ro21biei;ności w na­
szyci! ipoglądaoh udajemy si(i 
samochodem do 1PDZYpadk<i• 
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Rok szkolny rozooczęły 
Już za tydzień 

• rozpoczyna się 
Miesiąc Pogłębienia Przyjaźni 

życiymy Wam sukcesów, młodzi przyjaciele 
Polsko -Radzieckiej 

W bieżącym rok4 do nau­
ki pnystąpiło w Lodzi 80 
tysięcy młodzieży, w tej licz 
bie 15.000 dzieci - uczniów 
klas pierwszych. 

ków dokonuje uroczystego 
przecięcia wstęgi umieszczo­
nej na drzwiach szkoły. 

Od tej chwili młodzież 
bierze w posiadanie nowy 
budynek, .który w 11 klasach 
pomieści ponad 400 uczniów. 
Wyposażony on jest w nowy 
sprzęt szkolny, będzie posi.i­
dał kilka pracowni nauko· 
wych i piękną salę gimna­
styczną. 

W dniu 8 września po połu­
dniu w pięciu punktach na· 
szego miasta zbierze sję łó­
dzka młodzież i wśród dźwię· 
ku orkiestr- przemaszeruje 
ulicami w kierunku Park•J 
Poniatowskieg-0. 

Ta maszernjąca różnymi 
trasami młodzież zbierze się 
o godz. 17 przed Pomnikiem 
Wdzięczności, ażeby wśród 
odgłos1; fanfar złożyć wieńce 
i uczcić pamięć żołnierzy ra­
dzieckich, któny dziesięć lat 
t.emu - hojnie przelewając 
krew - przynieśli nam wol­
ność. 

Tak r07JPoczną się w 
naszym mieście uroczystości 
i imprezy Miesiąca Pogłębie­
nia Przyjaźni Polsko-Radzie 
ckiej, który w tym roku 
trwać będzie od 9 września 
do 9 października. 

Miesiąc ten - jak każ•? 
piękna tradycja - jest okre­
sem, w którym dziesiątki im­
prez ułatwią nam poznanie 
wspaniałych osiągnięć ZSRR 
w różnych dziedzinach go­
spodarki i kultury, a także 
sukcesów w walce o · pokój. 

W okresie tegorocznego 
Miesiąca przypada parę ro­
cznic, które obchodzić bę­
dziemy szczególnie uroczy­
sc1e. Tak więc 9 września 
przypada rocznica zatwier­
dzenia przez Radę Komisa­
rzy LudOWYCh ZSRR dekre­
tu, anulujacego zobowiązania 
Polski wobec caratu i przy­
znającego Polsce prawo do 
niepodległości, zaś 14 wrze­
śnia obchodzić będziemy ro­
cznicę wyzwolenia prawo­
brzeżnej Warszawy przez Ar· 
mię Radziecką i Ludowe Woj 
sko Polskie. 

21 września - przypada 
piąta rocznica uchwały Ra­
d y Ministrów ZSRR o budo­
wie wielkich elektrowni i 
przeobrażaniu przyrody, a 
29 wrzesma obchodzić bę­
dziemy 51 rocznicę urodzin 
wielkiego pisarza radzieckie­
go Mikołaja Ostrowskiego. 

Dni od 15 do 25 paździer­
nika będą dekadą propagan­
dy przodujących radziec­
kich metod pracy w przemy­
śle, dni od 1 - 9 paździer­
nika Dniami Kultury Biało­
ruskiej. Poza tym przewi­
dziany jest Tydzień Miczu­
rinowski. 

Zakończenie· 
p6łl<olonni 
AkademJi. Medycznej 
w Łod1i 

28 siexpnia br. odbyło się za­
k<;ńc:ren.ie pół:~mlonii w Ro.sano- I 
·w1e, zorgaruzowanych przez 
Akademię Medy<::Z!lą w Lodzi. 

W serdecznych słowach ~ 
gnali dzieci: prorektor prof. dr 
Aleksander Pruszczyński i ofia­
rodawca willi, w której mieściły 
się pól.kolonie, dziekan prof, dr 
Stefan Bagiński, 

W części artystycznej wzięli 
udział artyści Opery ŁódzkieJ i 
Państwowego Teatru im. Ste­
fana Jaracza: Lena Wilczyń.s!w .. 
Teresa Masłowska, Krystyna La­
pińska, Jerzy Walczak, Andrzej 
Górski, akompaniował Gustaw 
Wiz,enberg. Akademia Medyczna 
w Lod.z.i składa im tą drogą ser­
deczne podziękowanie. 

W dwóch turnusach pól.kolo­
n1jnych Akademia Medyczna J.i­
ła 100 dzieciom pracown:iikó·N 
zdrowy i kultura.lny wypoczy­
nek oraz zdobyła doświadczenie 
dla zaplanowanych na najbli.ż.;zą 
przyszłość kolonii dziecię<:ych. 

Program piękny i szeroki. 
A nad jego zrealizowaniem 
czuwa akt~·w TPP-R wraz z 
aktywem innych organizacji 
masowych i instytucji. 
Miesiąc - jak już zazna­

czyliśmy, na wstępie - za­
inauguruje 8 bm. capstrzyk 
młodzieży. Tego samego 
dnia w sali Młodzieżo-
wego Domu Kultury odbę­
'izie się ogólnołódzka akade­
mia inauguracyjna. Ogólno­
łódzka akademia dla mło­
dzieży zorganizowana zosta­
nie w Domu Harcerza .ulica 
Zawiszy 22. 

W pierwszych dniach Mie­
siąca odbędą się w ramach 
poszczególnych dzielnic aka­
demie dzielnicowe oraz aka­
demie inauguracyjne dla róż­
nych środowisk. 

Inauguracja Tygodnia Mi­
czurLT'lowskiego odbędzie się 
14 bm. w łódzkim Klubie 
TPP-R. Młodzi miczurinow­
cy podzielą lfię tu sw'C'im1 
osiągnięciami. W zwią:r,ku z 
tym tygodniem przewidzia­
nych jest we wsiach i w gro­
madach podmiejskich szere~ 
odczytów i spotkań. Moment 
ten dlatego godny iest pod­
kreślenia. że w roku bieżą­
cym dołoży się wszelkich 
starań, ażeby Miesiąc spopu­
laryzowany został jak naj­
szerzej również i na wsi. 

Niesposób WYliczyć tu 
wszystkich imprez, obcho­
dów. spotkań, odczytów, wy­
staw, jakie zorganizowane 
zostaną w tym czasie. Bę­
dziemy cmawiać je po kolei. 
Tu zaznaczamy tylko, że sze­
roko pooularyzowana będzie 
przez różne ośrodki książk;t 
i prasa radziecka, że w ra­
mach Miesiąca w pięciu ki­
nach, a więc .. Polonii", ,.Włó­
kniarzu", „Bałtyku", „Wol­
ności" i .. Wiśle" o<lhvwat. 
się będ1ie Fesł>iwal Filmów 
Rad11ieckich, że teatry łódz­
kie wznowią na swoich sce­
nach najpopularniejsze sztu­
ki radzieckie itd. 

Tak wyglądałby w bardzo 
ogólnych zarysach plan ob· 
chodu Miesiąca PoE?łębienia 
Przyjaźni Pl)lsko - Radziec­
kiej. Teraz chodzi o to, aże­
by poszczególne ośrodki 
szkoły i zakłady pracy jak 
naiszybciej zakończyły przy­
gotowania do obchodów. Nie 
ma już' wiele czasu, bo od 
chwili zaczęcia Miesiac;:: 
dzieli nas jeszcze tylko ty­
dzień. Miesiąc Pot:!łębienia 
Przyjaźni Polsko - Radziec­
kiej powinien wypaść w na­
!;Zym mieście i na terenie na·· 
szego województwa :\;lk naj­
bardziej radośnie i okazale. 

A. 

Podjęło po raz pierwszy 
pracę pedagogiczną 247 no­
wych nauczycieli. 

Przystąpiono do zajęć w 
trzech nowych gmachacn 
szkolnych: przy ul. Miner­
skiej na Zdrowiu, przy ul. 
Pojezierskiej na Julianowie 
oraz przy ul. Franci<;zka w 
Rudzie. Warto podkreśli':, 
że rodzice intensywnie po­
magali, zwłaszcza przy budoJ 
wie szkoły na Zdrowiu oraz 
przy ul. Franciszka. 

Jeszcze w bieżącym roku 
szkolnym oddane zostaną do 
użytku 4 dalsze szkoły, bę­
dące obecnie w budowie. 
Łącznie więc przybędzie Ło­
dzi 7 nowych szkół. 

W NOWYM GMACHU 

Radosny to był dzień! 
Uczniowie szkoły podstawo­
wej TPD nr 37 przyszli na o­
twarcie nowego roku szk0l­
nego do nowego gmachu 
szkoły przy ul. Franciszka 
nr 53. 

Budowniczowie (ZBM -
odcinek budowy nr 7) nie za 
wiedli. Na dzień 1 września 
pierwsza nowa w Rudzie 
szkoła została oddana do u­
żytku. Przed pięknie udeko­
rowanym gmachem zgroma­
dzili się uczniowie, rodzice, 
budowniczowie szkoły, na·1-
czyciele ... 

Po wysłuchaniu przemó­
wienia radioweg0o ministra 
oświaty - Wit-0lda Jarosiń­
skiego oraz po zagajeniu u­
roczystości przez przewodni· 
czącego komitetu organiza­
cyjnego nowej szkoły TPD 
37 - Jagodzińskiego głos za­
biera przewodniczący Prezy­
dium DRN Łódź Ruda-Klei­
sta i przy grzmocie oklas-

Wojev1ódzka wystawa 
ogródków 
działkowvcb 

Wojewódzka Rada Związ­
ków Zawodowych w Łodm, w 
walce o wyższe plony, orga­
nizuje wojewódzką wys.tawę 
pracowniczych o.gródków dział­
kowych. Wystawa odbędzie 
się na terenie ogródków przy 
ul. Żródłowej 36 738 w czas!€ 
od 4 do 11 bm. w godlzinach 
od 9 do 19. 

W programie występy 
aktorów scen łód?Jk.ich, naj­
lepszych zespołów tanecznych, 
orkiestr, chórów oraz pokazy 
filmowe, w tym ba itki koloro­
we d.Ja dzieci. 

'Dojaoo tramwajami ni" nr 6, 
17 i 22 ulicą Nowotki do ul. I 
M. Buczika. 

Do 

W dalszym ciągu uroczy­
stości glos zabi!)rali kierow­
nik nowej szkoły Adam Slu­
sarczyk. wizytatorka z Wy­
działu Oświaty Prez. RN m. 
Lodzi - Koplewicz, · mistrz 
budowy - Zbrojarski, przed 
stawicie! podstawowej orga­
nizacji partyjnej ZBM nr 7 
- Marciniak. 

W imieniu młodzieży szkol 
nej dziękowała budowni­
cz~m uczennica VII klasy­
Be<lnarek. 
Następnie uczennice wrę­

czyły \Vi ązanki kwiatów za­
łodze ZBM nr 7 i zaproszo-
nym gościom. 

(Kr-ski). 

* * * NA BAŁUCKIM OSIEDLU 
To było na Fl'slłwalu. Młody 

nauezvctel z Pa11amv, clemno­
skórv Młlclarił"s A. Colllnesa o­
powiadał polskiemu ddennlka­
rzowi o wiejskłel szkole, w któ­
rej uczv: „Ulepiliśmy fą z gliny, 
pokryliśmy trnlną"' ... 

A na ullcy Bohaterów Getta w 
ł.odzi pacbnłe tynkiem nowy 
gmach szkolny. Kiedy bt:<hie qo­
lówł Chyba juł. w pai<lzłerniku. 
To druqa nowa szkola bałuckich 
dzieci. W tel pierwszej, jut „sla 
rej", bo parę lat temu oddanej 
do użytku, zebrały się wczoraj 
7-latkł: Leszek Sochaj l Madzia 
Pieniążek, Krzyś Antoniuk oraz 
Ich rówieśnicy I starsi koledzy. 

Szkolna sala kwitnie czer­
wienią pionierskich chust i 
nieskazitelną bielą dziewczę 
cych, świątecznych bluzek. 

Z powagą młodzież słucha 
transmisji przemówienia mi­
nistra Witolda Jarosińskiego, 
a potem serdecznych słów 
dyrektora szkoły Amanowl­
czowej, wicedyrektora Mony 
cza oraz 1:1n.ewodniczącego 
DRN Chuchli. 

Z kolei o wrażeniach z po~ 
bytu na Festiwalu opowia­
dają drieciom: nauczycielka 
Uznańska oraz ich kolega 
Mirek Tomczak z klasy VIII. 
Z entuzjazmem, gorącymi o­
klaskami przyjmują dzieci te 
wYJ)Owiedzi. 

Nowy rok szkolny rozpo­
częty. Krzysia Antoniuka 
przyprowadził do szkoły 
ojciec. 

- Krzyś umie już trochr. 
czytać - mówi ojciec. 
Sam go uczyłem. 

- A ja mam już wszyst­
ko - zwierza się nam Krzyś 
I elementarz, i tornister tak­
że. 

Pierwszy raz próg szkoły 
TPD przekroczyła również 
Teresa Kulesza. Teresa ukoń 
czyła anglistykę na Uniwer­
sytecie Warszawskim. Będzie 

MPK kierują oirromnll 
prośbę mieszkańcy 
dzielnicy zwane.i Radio 
stacja.. W WYniku przt> 
prowadzonych znńan 
w kursowaniu tra.mwa 
jów lini:i 12, 13, 19 i 2 
mieS'llkańcy ul. Naruto 

wicza. i saslednieh stra 
cili POła,c.zenie z oołml 
nlową i północna str()­
ną miasta. Wszystkie 
tramwaje biegną w kie 
runkach: Dworzl'C Ka­
liski. Retkinia i Nowe 
Złotno. A wiec ze 
wschodu na zachód. 
Mieszkaniec ul. Wierz­
bowe.i 40 (na~isko n;e 
ezytelne) pisze: JestPś­
mv zmuszeni do nrze­
~iadek I w:vkuuvwatiia 
dwóch biletów. Jl'dY 
chcemy ~ie komunik<>­
\Vać z północą lub J;()­
łudniem. Zwraeqmy ~ie 
z i:-orąca prośba do 
MPK o przywrócenie 
w mi.arę teehniC'Zlllycb 
możliwości dawnei:o 
stanu rzeczy. kiedy fo 
mieliśmy dogodne poi;\ 
czenia tramwajowe .,, 
północnymi dzielnica­
mi (13). p<>ludniowymi 
(2) I z Dworcem Kali­
skim (19). 

To właśnie ten numer 
Dlaczego kondukt~ 

rzy PKS w a.utobusach 
w kierunku Warty ' 
Wielunia narzeka.ją na 
niesforność obywateli? 
DlateKo. iż twienł.za,, że 
sprzedane bilety ma.,11\ 
na odwrocie kolejny 
numer sprzedaŻY, a 
nie numer mie.isca.. U­
ważam, że nu~r kole.i 
ny sprzedaiY vowinien 
być jednocześnie nu· 
merem miejsca, a ta.k­
że powyższe powimto 
być w .la.kiś sposób po 
dane do wia.domo6cl, 
żeby uniknąć tłoku i 
złorzecze.i. 

w. z. 

kondukfurzy wYchodza 
z siebie. Poz.a tym wie 
lu pasażerów chce je­
chać, chociaż biletów 
nie mają i ci Powodu­
ją także zamieszanie. 

Teraz konduktorzv 

Żużel bez 
Ta.ką obawę wyraża 

ob. z. Waliła z tvtulu 
l''ewlaściwych bram 
\vy,iściowych z bqiska. 
na którym oobywa.ia. 
~ie imprezy żużlowe. 
Należałoby - 7,daniem 
naszego czytelnika. -
założyć odczepiane łań 
cuchy lub barierki 

ogłaszają, że numery 
na biletach oznacza.ja 
miejsca i tylko te na­
leży zajmować. Oi. na­
uczyć naszych obywatE 
li porządku. to nie lada 
sztuka.I (19ii9) 

kibiców? 

Właśnie numer. któ- przy bramach w:v.iści.1-
ry uważacie za koleir.v wych. aby nie n.ara7..ać 

skiego i wszystkie zapadliny na rza., ±~ r:iaią mieisce nerkach niewatnliwic 

§cła. czy wąskie czy >Zł' 
rokie nie mają Wl>łYwu 
na zachowanie publlcz 
ności. Na. boisko Wl•ik 
nfa.r/'.a też wchodzi m! 
wąskimi furtkami i 
dzięki temu .;est iaki ta. 
ki 1)6rządek. Wszy3t­
ko za.leiy od ludzi. A 
u ne.s utarł się zwvcz•.i 
pcha.nia sie na dowc 
jeden dru~emu. Nsi­
szers:r.a brama. i najr6ż 
nie.i5"Łe bari<"rY nie no­
m<>~a. jeżeli lmlzie nle 
na.ucza się 7..whowv­
wać kulturalnie. 

(1969) 

Popieramy tę orośbe. 
bowiem jak wiadomo, 
ul. Narutowicza to -
uniwcri;vtet i zakladv 
nRukowe oraz sądy -
więc różne interll6V 
wielkiej r1A>szv miesz­
kańców oólnocnei i oo 
Judniowei dzielnicy l.n 
<hi. związane są z ta 
dzielnicą. (1968) 

TAD. GAWRO~SKI: Przysta,- i spnedażv. jest num.?- 1mhllczności na !etenie 
płono do prac konserwacy,fnp:h rem mieisca siedzące- w łóżka.eh. co w obec­
ul. Waryńskiego n.a odcinku odi g-o w autobusie. Ale pa nycb warunkach i wa­
ul. Nowomiejskiej do ul. Biegań-I sażerowie i tak nie wie dliwie wyk<fnanych ha-

łłtj trasie będa, naprawione. d<moki nie s1ąda. a S !a może s:e zdarT.Yć. 

(177~ ~--~d~a.~l,a~·~g"~d~~~·e=j?Opił~~~d~n~ie~i:--..,:N~a.s~zym~ . .:.::.,~z~da~nl~e~m~w~e~j:....-------·------------------------------­
ł--t.-O~D-Z-KI--E--,XPc-=R~E.,..S"'s,.,.--=1=L-=U:=:STROW ANY nr 210 C62S> 

tu nauczycielką języka an· 
gielskiego w starszych kla­
sach. 

- Nie chciałam innej pra­
cy. Pragnę uczyć dzieci, ch'l 
ciaż wiem, że to trudny i od­
powiedzialny obowiązek. Ale 
ile daje radości. 
Młoda nauczycielka obeJ-

Miłą nieupodzianką dla 
dzieci był występ zespOłu 
Marlena z solistką Opery Łó­
dzkiej z. Szczepańską na cze 
le. Dzieci były zachwycone 
występami i zgotowały arty­
stom mile przyjęcie. 

(pa.long) 

muje jasnym spojrzeniem f. 
rozbawione gro1:iadk~ dzieci l QTA~I 
na szkolnym dziedzincu. . ~ 

śU:- Jut<o jut lokcjc L. :y-, "'~ .~ 
W ODNOWIONEJ SZKOLE. 1 W niedzielę, 4 hm„ w !!o<lzinach 

m.iędzv 11 a 14 odhędzie s1e kon­
Już na półtorej godziny cert chopmow~k1 dl" z\viedza1ą-

. _ cych dom urodzenia Chopina w 
przed rozpoczęciem .uroczy żelazowej Woli Grać hędZle t>a­
stości ściągnęli uczniowie do nuta Dworakow~ka. 
szkoły VIII TPD przy ul. Ru- Wycieczki orqanizuje Pol9kle 
dzkiej 56. Powoli przekra- Towarzystwo . Turystyczno-Kraj~ 
czali próg, ro'Z.glądali się i z znawcze . . . ~odz, Piotrkowska 70 <>-

. · I d l . e raz „Orbis , Piotrkowska 68. 
usm1ec i.em za owo ema prz * * 
chadzali się wzdłuż koryta- * 
rzy zaglądając do kJas. 

- Jak tu się nie cieszyć 
skoro szkoła wygl-ąda jak no 
wa - mówili. 

Rzeczywiście. Spotkała 
ich miła niespodzianka w po 
staci wielkiego remontu. 
Ściany świeżo pomalowane, 
stoliki i krzesła naprawione. 
instalacja elektryczna spraw 
dzona i udoskonalona. 

Wojewódtki Dom Kultury Zw. 
Zaw. w Łodzi, u\. Trauqutta IS, M­
wi11dam1a, te poczawszv od I bin. 
PIZYimu1e zapi sy dzi<>ci w wieku 
7-14 lat do n astepującvch zesp<)­
łów d"Z1eci ęcych: lotn iczego, pla. 
styczna - rysunkowego. rytmiki, 
przvrodniczeqo, lalkowego. Za.pi· 
•V przyjmuje i informacj i udziela 
dział oracv wśród dz1eci WDK, 
I oietro. nokói 101, w godz. 12-
18, tel. 117-75. 

* "' * 
Było wiele momentów urorzy- . . 

stycb I nastrolowvch. ale wśród P~cząwszy od niedziel\, 4 b~„ 
nieb chyba nle7.apomniane bę-1 WD,<, ul Tr~urr~~ta 18. wznawia 
dzie przyjęcie p\erwszokłastsłów. „poranki meli.inne 
przekazanie qrup"·t dzieci z pr7.ed Wesoła impreza dla dziec\ pod 
szkoła przv ul. Svqnałowel ó~em hasłem „ Wtlamv nowy rok szkol­
ce TPD-owskiej. Były z tej oka- ny" oraz poqadanka dla rodziców 
zji wiersze przemówienia, kv.zia- n.t . „Nasze · dzieci idą do szkoły" -
tv . 1 łzv. irv radości t d.umv u pre!. mq.r ~aria Zyqadlew!cz -
„maluchów", że jednak „Jest się roz.ooczme się o go<lz. 11 rallO. 
już uczniem", Wstęp wolny. 

Piotr owskie dziwy 
(Dokończenie ze str. 3) 

wo wybranej 
Sromu1ik.a. 

gromady 

Słuszne tale 
Na. zachodnim krańcu po­

wiatu piotrkows.kieg-0 leży 
odcięta od świata, zapomnia 
na wieś Sromutka. Od Zelo­
wa prowad2Ji do niej ciężka, 
pi.asrezysta droga polna. Ko 
la samochodu grzęzną w pia­
chu i błocie. Prawie wszyst 
kie chaty pokryte są strze­
cną. 

W Prezydium GRN siedzi 
kilku chłopów. Proszą o za­
mienniki w odstawach obo­
wiązkowych. Zamiast mleka 
chcą dać wełnę. Gromada 
Sromutka ma zaległości w 
odstawach obowiązkowych 
- 30 tysięcy litrów mleka 1 
około 5.000 kg mięsa. Podob­
nie jest ze zbożem. Nic dzi­
wnego. Na całą gromadę -
osiem wsi - jest· tylko j€dna 
młockarnia, i to prywatna. 

- Ziemie nasze są lich , pla­
szczysle - mówi przewodniczący 
Prezydium GRN, Jan Szafran. -
Żeby choclat łąk! były dobre ... 
\Vszęd:rae woda... Trawa jest 
kwaśna, krowv tracą mleczność ... 
Od dwóch lat zable11amy w 
Rejonowym Kierownictwie w 
Piotrkowie I w Wojewódzkim 
Urzędzie Wodno-Melioracyjnym 
w Łodzi o pomoc w przeprowa· 
dLeniu melioracfl I... nic. Nikt 
się nami nie Interesuje ... Chłopi 
chętnie chcą podjąć czvn melio­
racyjny. Zdają sobie sprawę, że 
tylko to może poprawić Ich byt. 
Pamiętają, że w 1939 roku, kiedy 
przeltopano rów odwaclniają­
cy, zbierali w roku trzy razy sia­
no, a dziś trudno leden raz sko­
sić... W czasie okupacji byliś­
my wysiedleni. Nikt rowu nie 
konserwował, więc zarósł. Trze­
ba na nowo przekopać rowy. Sa­
mi te!IO zrobić nie możemy. Po­
trzebny fest technik, który by wy 
znaczył roboty, Od dwóch lat 
nie możemy sie doprosić. Chłopi 
chcą utworzyć zespól łąkarski, 
chcą razem, zespołowo pracować. 
bo rozumieją. ie pojedynczo nie 
dadzą rady .. , Jut raz umówił się 
z nami nadzorca melioracyjny, 
Antoni Wojewoda, że przyjdzie. 
pokieruje robotami. W dniu 9 lip 
ca br. stanęło do Pracy 120 chla 
pów, lecz nadzorca nie przybył. 
Ch!opl rozqoryczenl ro!eszli się 
do domów„. W Qfłóle w Piotrko­
wie dzielą się róine dziwy„. 

Co z tymi milionami? 
W trakcie naszej rozm.owy 

wchodzi do pokoju mieszka­
niec gromady, Władysław 

Rączka - członek Powiato-

wej Rady Narodowej w Piotr 
kowie. Wita się z inż. Fida.­
lą jak ze starym znajomym. 
Oto jego pierwsze słowa: 

- Co jest z tymi 2 milio­
nami złotych? Czy przepa­
dną'? ... 

Okazuje się, że Rejonowe 
Kierownictwo Robót W odco­
Melioracyjnych w Piotrkowie 
nie wykorzystuje przyzna­
nych przez p<ffistwo kredy­
tów inwestycyjnych na me­
liorację. 

Inż. Fidala usiłuje tłuma­
czyć, że łąki gromady Sro­
mutka leżą w dużym kom­
pleks.ie łąk w do1inie rzeki 
Pilsi, że Przedsiębiorstwo 
Geodezyjne „Zachód" w Ło­
dzi, przy ul. Piotrkowski~j 17, 
któremu już od dwóch lat 
zlecono dokonanie pomiarów 
i zdjęć powie::-zchni tego kom 
pleksu, nie wyw,ązuje się ze 
swych zadań, ale ob. Rąci:ka 
b1erze nas za ręce i wypro• 
wadza na łąkL 

Brodzimy po torfiastych, 
podmokłych, mchem pmo­
słych łąkach. 

- Oto nasze łąki - \Wka 
zuje Rączka. - Po lewej Pil­
sia. A tu, z prawej, był rów 
wykopany w 1939' roku. Trze 
ba ·tylko przekopać ten r&w, 
zrobić jeszcze kilka rowk6w 
odwadniających i będ.ZJi.emy 

zbierać sia:no trzy razy w ro-
ku ... 

Inż: Fidala zgadza się z 
tym poglądem i obiecuje Po 
moc techniczną. 

* * * Do Sromutki - jak wspom 
niałem - pojechaliśmy zu­
pełnie przypadkowo. Sądzić 
chyba należy. że gdyby nasi 
działacze z Piotrkowa obje­
chali dokładnie swój teren 
- prawie w każdej groma­
dzie dostrzegliby wiele mo­
żliwości rozwoju produkcji 
rolnej, dostrzegli!by wiele 
zdrowej inicja.tyWY chłOtP­
skiej, której trzeba wyjść na 
spotkanie, dostrzegliby, że 
ludzie widzą swoje zadania, 
i - co najważniejsze - pra­
gną jaik najrychlej usunąć 
przeszkody hamujące rozwój 
i wzrost ich produkcji, pra­
gną przełamać oportunizm, 
wygodnictwo i biurokratycz­
ny styl pracy melioratorów i 
agronomów powla,tu piotT­
kowsJdego.„ 

IL a. 



Mały Poznań w Łodzi w nowym roku akademickim 

ltrnklJine 11aoy KO lrm1enia llll~entów 'oł!kit~ Wys1bawa kolekcji tkanin 
przewdrlziany<:h do produk­
cj:i w przyszłym roku przez 
p r.zemysly bawełniany i 
zgrzebny uzyskała wśród 
łodzlfam miano „Małego 
P omania". Mały - ponieważ 
WYstawa w Helenowie sta­
nowi tylko wy<:inek przemy­
słu włókienniczego. Poznań 

- ponieważ zwiedzają<:emu, 
podobnie jak n.a wystawie w 
Poznaniu, rzuca się w oczy 
wspaniałość barw i duży wy­
bór różnego rodzaju tkanin: 
bieliźniianych dam.slkicll i mę 
sldch, sukienkowych, szliafro­
kowych, piżamowych, blu­
zeczkowych i•tp. 

·W lipcu wielu mieszkań­
ców Łodzi zam.ia®t powitania 
rzucało pyt.anie: „Czy byłeś 
w Poznaniu?" Obecnie w Ło­
dzi dość często powitanie za­
stępuje pytanie; „Czy byłeś 
w Helenowie?" Trzeba 
przyznać, że jest tu co oglą­
dać. Ponad 400 wzorów 
barWll'lych tkanin o wrorach 

Jutro, 3 września, o godz. 17, w 
lokalu Klubu TPP·R przy ul. Na· 
rutowicza 28, odbędzie sl11 narada 
nauczyclell kursów masowego na­
uczania języka rosyjskiego. 

* * * 
W połowie wrzefola Polski Zwlą 

zek Motorowy w Łodzi organizuje 
nowy kurs samochodowo-motocy­
klowy. 1.aplsv przv\muie sią co­
dziennie w !IOdz. od 9 do 17, w lo 
kału PZMot. przy ul. Piotrkow­
skiej 183. 

• • • 

drukowanych, około 170 wro 
rów barwnie tkanych i tyleż 
wykonanych na krosnach 
żaikardowych. 
Nadmienić należy, że każ­

dy deseń może być wykona­
ny różnie kolorystycznie. 
Tym samym więc wystawa 
obejmuje około kilku tysię­
cy różnego rodziaju wzorów. 
W porównaniu z produkcją 
roiku bieżącego w przyszłym 
roku v\rybór będzie o połowę 
większy. 

Kolekcj,a tkanin wystawia­
na w Helenowie była wczo­
raj przegląd.a.na przez przed­
stawic:eli Ministerstwa Prze­
mysłu Lekkiego, Mi:ni,ster­
stwa Handlu Wewnętl.'ZIIlego 
oraz różrfych central handlo­
wych. Prawie w całości za­
twierdzono ją do produkcji. 
Wysunięto jednaik pod adr-e­
sem przemysł1,1 wiele życzeń. 

Nad.al - jaik :llauważył w 
dys:kusj<i dyrektor CZHT 
(Centrali Tekstylnej) - zbyt 
duż·e ilości tkanjn produko­
wane są w jednych i tych 
samych wzorach. I tak np. 
tkanin sukienkowych produ­

. kuje się obecnie około 200 
tys. m jednego wzoru, koszu­
lowych około 300 tys. m, a Pi 
żarnowych nawet po 450 tys. 
m. Sku<tek taki, że np. w su­
ki€nkacli z tkaniilily t"l'W. ko­
ra w grochy chod:zli. - jak 
się wyraz.ił przesadnie jeden 
z dY'Slmtantów - prawie po­
łowa kobiet w Polsce. Więcej 
wzorów, mnie;Jne ilości tka­
nin o identycznych wzorach 
- oto jeden z po<&tulatów. 

sklepu, podczas gdy brak 
tych właśnie tik,anin w in­
nych siklepach. Taki rozdział 
towairów wytwarza 5:7)tuczny 
bN!Jk wyiboru, mimo że prze­
mysł nasz z każdym rokiem 
produkuje coraz więcej de­
seni i wzoców. 
Przykładem, że handel nie 

potr.ą.fi je~e w dostatecz­
nym stopniu prezentować 
produk~wanych towarów mo 
że być kiermasz urząd:wny w 
pawilon1ie w parku helenow­
skim. Osiąga się tu 50 tys. zł 
obrotu dZJLennie. Taikiim obro­
tem nie może się. poszczycić 
największy nawet sklep włó­
kienniczy w Łodzi. Ale też 
nie może się również po­
szczycić i takim wyborem 
tkanin. Sprzedaje się tu bo­
wiem około 300 rodzajów tka 
nin o różnych wzorach, pod­
czas gdy przeciętnie w skle­
pie licziba ta siięga zale­
dwie 30. 

Tak więc wystawa w He­
lenowie - która będzie o­
twarta jesroze d:?Jkś i jutro -
prezentuj.e nie tylko możli­
wości naszego przemysłu, ale 
wytycza również i drogi dla 
naszego handlu. 

(Wit) 

Rozpoczynający się no­
wy rok akademicki jest 
również nowym rokiem 
pracy największej z działa­
jących w środowi.ISku studenc 
kim org1miza<:ji - Zrzesze~ 
nia Studentów Polski.eh. Ja­
kie są więc plany pracy Ko­
misji Okręgowej ZSP w Ło­
dzi w nadchodzącym roku 
akademi<:kim? 

Plany już są i to ciekawe, 
. a co nie mmeJ ważne, ich 
realizacja ma się rozpocząć 
już we wrześniu. A ot.o co 
opowiadają o nich przewod­
niczący KO ZSP Wiśniewski 
i kierownłk Międzyuczelnia­
nego Klubu Studenckiego 
ZSP - Świrski 

Również i w tym roku ży­
cie kulturalne łódzkich stu-' 
dentów koncentrować się bę­
dzie wokół tego klubu, który 
rozpoczął swoją działalność 
w roku ubiegłym i choć po­
czątki były trudne, zdziałał 
niemało, aczkolwiek nie u­
strzegł się i błędów, wyni­
kłych z pionierskiej pracy. 

Czy chcesz 
zostać . ~órniliiem? 
Centralny Za.rząd S'Zlmlenia t.a. 1) Wa.rbrzych - Zasadnicza 

wod1>wego Ministerstwa Górui- Szkoła Górnie?.&, Sobięcin, ul. 
ctwa Węglowego lil'.lfo.mrnje, że 1 Ma,j.a 149 
Za.sadnfoze Szkoły Górnfoze 2) Ch()ll"ZÓW - Zasadni= Szk-0 
pi-Lyjmują jeszcze zgłoszenia la Górnicza, ul. Roosevelta 10 
uczniów, któn:y ukończyli 14 rol<: 
życia, a nie przekroczyli 18 lat . 3) Bytom - Zasadnicza Szkoła 

Wznowi więc występy Stu­
dencki Teatr Satyryczny, któ 
ry da jeszcze kilka przedsta­
wień „Pstrągów", przezna~ 
czon~h głównie dla nowo­
upieczonych studentów I ro­
ku, którzy nie mieli dotąd 
okazji obejrzeć tego przed­
stawieni.a, po czym pomyśli 
się o nowej premierze. „Estva 
da Poetycka", udany ze~pół 
studentów fiiologii połskiej 
UŁ przygotuje nawy pro­
gram, tym razem poświęco­
ny największemu naszemu 
poecie - Adamowi Mickie­
wiczowi. Czynna będzie w 
dalszym ciągu akademicka 
kawiarnia przy ul. Jaracza, 
gdzie będą się odbywać im­
prezy artystyczne, spotkania 
i dyskusje literackie. Tu rów 
n1eż występować będzie zes­
pół Akademii Medycznej ze 
swym kaba<I"etowym progra­
mem piosenki i humoru. 

i treścią ideową - jak o­
świadczyli w rozmowie z na 
mi, a przy tym chcą t.o uczy­
nić w sposóbt_-.który zyskał­
by uznanie wsród akademi­
ków. 

KO ZSP bę4zie miała trud 
ności w realizacji swych pla 
nów i ze względów finanso• 
wych. Wait'to więc, aby wzo­
rem lat ubiegłych, skromne 
stosunkowo fundusze studen 
ckiej organiza<:ji zasiliły łód.z 
kie WYŻsze uczelnie, przede 
wszystkim zaś te większe, 
jak Uniwersytet, Politechni• 
ka, Akademiia Medyczna czy 
Wyższa Szkoła Ekonomicz• 
na. Skądinąd wiadomo nam: 
że Uniwersytet ~ódzki, Poli­
te<:hnika i WSE otrzymały 
niedawno na wyposażenie stu 
denckich świetlic przeszło 
200 tys. złotych. Gdyby dało 
się z tego funduszu coś „usz­
czknąć" dla ZSP, praca tej 
organizacji, do której 'należą 
w naszym mieście tysiące stu 
dentów, dałaby pełniejsze re 
zultaty w nadchodzącym -ro.­
ku akademickim. 

(slb.) 

Ponadto powstać mają licz 
ne sekcje, a więc odczytowo­
dyskusyjna, towarzystwo mi 
lośników muzyki, sztuki dra 
matycznej i inne. Dla sekcji 
odczyt.owo-dyskusyjnej jako 
pierwsza impreza, przewidzia I 
:ta;~ ~m~~~~~e ~~;~ Nowy dyrygent 
rencJ1 atomowe], następme I F. . . 
~ dr,skusja nad łódzką „Kro,.. I W J 1b8rill0ll11 
niką' Ł 'd k .. 

Inna z sekcji organizować ! o z I eJ 
będzie w ramach pracy spo- Już niewiele dni dzieli nas od 

Dziś, 2 wrzeinJa, o godz. 19, w 
lokalu własnvm Stowarzysr.enla 
lnżynlerów I Techników Przemyalu 
Włóklennicze110 w ł.odzl, p~y uli­
cy Piolrkowsklel 135, na$lilP1 l· 
nangurac\a kunµ z zakresu plano­
wania w 1>riemvśle. 

Poruszono rów1'l.ież sprawę 
wrośoiwego doboru kolorów 
i ścisłego wykonywania za­
mówiony<:h tkanin według 
w-ro-rów prezent.owanych na 
wystawach i pokaizach. 

no kl.as I. 3-letni.eh ZSG przyj- Górnicza, ul. Małgorzatki 8 
mowa.ni są chłopcy z 10C0mka 4) S6'9nowiec Za.sa.dnicza 

łecznej wyjazdy studentów inauguracji tegorocznego sezonu 
do powiatów województwa koncertowego w Filharmonii 
łódzkiego, gdzie wystąpiliby Lódzkiej. Jak się dowiadujemy, 
oni z programem artystycz-
nym i odczytami, wypełnia- Lódź zyekui'e nowego dyrygene 
jąc w ten sposób chociaż czę ta. ?bok kierownika artystyczr;o . 
ściowo luki, jakie w tym za go l I dyrygenta W. Krz.emien­
kresie posiada tzw. „teren". skiego, II dyrygent.Em orkiestry 

1941, do klas IL z :roezni:ka 1940, Szkoła Górnicza ul. ZMP 
1939 i 1938. 5) Gliwice - Zasadnic7..a S7.ko-Wiele uwag padło również 

pod adresem pracowników 
hallldlu. I tak np. mówiono 
m. in. o zbyt małym wybo~ 
rze deseni ró:hnych tkani.n w 
poszczególnych sklepach, a 
nawet miej1soowośoiach. Całe 
transporty towairów, przesy­
ła się, idąc po liniii na.1jmniej­
szego oporu, do J)OS2lCZegól­
nych miejscowości czy dziel­
nic. Po kilkadizdesiąt StZituk 
tych .samych deseni tkanin 
przydziela się do jednego 

Uczniowle otrzymują miesięcr1 la Górnicza ul. Wiec-z,orka 10 
n;ie 288 zł stypendhtm, a. w .kla: 6) Kostuchna pow. Tychy -
s1e II pełne . umund!1~ain1e 1 za.sa.dnicza Szkoła Górnicza, ul . 
wyna.grodzeme za. Z11Jęc1a pra.k- Sienkiewicza 21 

FilharmOIIlii będzie st.efan. Mar-
J ak wi.ęc wi~!IDY• ~ro- czyk. Obecność wszvsłldch "-dyda­

tów zgłoszonych na kun obowłllZ­
kowa. ~~& • • 

Dla. mlodmleży za.miejscowej 7) .Ja.worzno, wo.1. kra.~ovi:skic 
przygof;owa.ne 814 dobrr.e wypo- - Zasadnicza Szkoła Gormcza, 

gram działalno~1 Z~P .Jest s. Marczyk ukończył w r. 1951 
wcale obszern~ .1 obf1tuJący PWSM w Krakowie klas d -
w wiEle nowosc1 w porów- ' ę YI"! 

sarone interna.ty. ul. Matejki 11 nanilll z latami ubiegłymi. gencką prof. Artura Malawsk1e-
Wart.o również podkreślić, że go. Następnie pracował jako asy 
organizatorzy studenckiego stent Wi tolda Rowickiego w Fil 
żyda odżegnują się od „sztu harmonii Warsa:awskiej, a potem 
ki dla sztuki", a zamierzająlja.ko dyrygent Małej Orkiestry 
swo~ą tegor~~ pra<:ę na- Filharmonii Narodowej w War• 
sycie odpow1edmą atmosferą .szawie. (w. o.) 

Ili PRACOWNICY POSZUKIWANI lff 
Majstrów i brygadzistów robót kolejowych 
eraz· nie wykwalifikowanych robotników za­
trudni na.tychmiia~t do pracy na m1ejsicu i na 
wyjazd Spółdzielnia Pracy Bud.owy i Remon­
tów Bocznic Kol$wYch ,,Bocznica" Łódź, ul. 
Piotrk1>wska nr 42, tel. 258-66. 1936 

Tkaczy, uczmow tkackich powy7,ej 1art 18, 
prządki i pomoo prządek zaltrudnią od za:r.az 
Zakłady Przemysłu Ba.wełnianego im. F. 
Dzierżyńskiego w Łodzi. Zgłoszen.iia osobiste 
przyjmuje drzi:ał personalny ul. Piotrkow­
ska 293 75. 1951 

Zgłoszenia wraz z odpisem me- 8) Rybnik - Zasa.dnfoza. S'dtola 
tryki urodzenła. I ostatnim świa· Górnicza, ul. Kościus:tki 5 
dectwem szkolnym 11a.leiy kiero- 9) Sta.l1:00gród - Za.sadnft-"Llt 
wać do poniżs-zycb pel:oomooni- Szkoła Górnicza. ul. Scigaly 
ków Ministerstwa Górnictwa Wi: 10) Za.brze - Zasadnicza. S2a;:u­
glowego w terminie do 10 wrze- la Gónticza. nr 3 ul. Mlckiewi-
śnia 1955 r.: I cza 4. 

POIC'O.J, kuchnia (~­
ter) zamienię l!la mnleJ-
sze mieszkanie, Tu'Wlrna UWAGA! 
(Przejazd) 8-8. 5061 G D Y R. MHD 

UWAGA! 

GARAŻU-- poszukuie A R T. w Ł O K 1 E N N I c z Y M I 
Składnica Centralna 
Barwnik.ów Lódź. Pl. 
ZwYcięstwa 2. Dzwonić 
tel. 281-20, ~wn. 52. 
POKÓJ z kuchnią (wil­
la w Julianowie) zam[e­
nie na dwa oddzielne 
pokoje. Oferty pisemne 
Biuro Ogłoszeń. Piotr­
kowska 96 pod „5209". 
2POKOJE, kuchnia. o­
gród w Lodzi Brzeziń-
ska 56, zamienię n.a 2 

zawiadamia, 

że S.PR2'lEDAż TKANIN BA WEŁ­
NIANYCH w Pa.rku w HELENO­
WIE na życzenie k1>nsumentów zo.. 

staje p r z e d ł u z o n a . 

Pa w i 1 o n czynny od godz. 10 do 18 
codziennie. 

PRZYCHODNIA Leka· 
rzy Specjalistów Piotr- , 
kowska 159, leczy we 
wszystkich spetjaln<.."" 
ściach, w-yk0111uje prre­
świetle.n.ia serca, płuc. 
żołądka i zębów. Czyn:ia 
godz. 8-20. Prowadzi 
drugą przychodnię den­
tystyczną przy ul. Przę­
dza.lnianej 86 czynną go 
dzina 10-18. 
Dr - PIWECKI wewnę­
tnme, serce, pr2leW6d 'OO 
karnlowy 16-19 Piotr­
kowska 35. 5254 G 

pokoje. kuchnia. wYgO-

''' 

OGŁOSZEN'A DROBNE Ili dy w śródmieściu. CHAŁUP N I CZ A ZAPISY na zaoczne Kur 
Ó - sy Korespondency.ine do 

----------------·--- POKOJ z używalnością SP Ł DZIEL N I A I N W AL ID O W skonalące oraz czeladni-
; KALORYFER duży ma- kuchni i wy_g~ I p. sło- im. H A R N A M A cze i mistrzowskie w za- , 

I HIEBUClłOMOSCł ' sywny do gazu i piec n~zny za~iem.ię na po- kresie kroju, krawiec-amerykański sprzedam. ~o.i. ku~hnia, e:wein.t., qu- zawiadamia, twa, zegarmistrzostwa, 

OG ODE 
_,., Tel. 131-62 do godz. 15. zoyiertpoykoJBwi.urs;~~lo.ses;;X: kreśleń, ślusarstwa. sto-

R K j""',nomorgo- PSY dwumiesięczne Piotrkowska 96 "'PCX! _ że z dniem 1. IX. 1955 r. zarząd, Jarstwa, radiotechniki o-
wY . . spr~am. Ww.do- Vorkshire-teTiery rzad- „5213„. 5213 G bil\.l!I'a i ma•gazyny spółdzielni raz elelttrotechniki przyj 
mosc Lódz, Radogos zcz, ko spotykanej rasy (sre- . - mie Ośrodek Szkolenia 
ul. Srusanek 43, m. 6. brne) do sprzedania. _ MLODY lekarz poszu1ru ZOSTAŁY PR ZE N IE SI O NE Zaocz.nego ZDR I.,ódź. 

I Kup.o , Łódź, Wólczańska 179-7 je pom_ieszczenia sub~o- z ul. Kaszubskiej nr 16 na Andrzeja Struga 4 
godz. 17-20. 4845 G katorsk1ego; Oferty Bm- KURS malowania na tka 

- ro O!?'loszien. P1otrkow- ul. OBRONCóW STALINGRADU nr lOł n!nach 1 ,ha!tu kolorowe 

I PRACA ' ska _96 _pod_.!,5~29~'·-- tel. 296- 69. l'(O prowadzi ZDR. Zapi-
MARYNARKĘ czarną - 3PoKO.lE. kuchnia i 1950 sy Lakowa 4 f (1931)) 
„Alpaga" zakupi Pat'i· POMOC domowa stała oddZiielny pokój z bal- KURSY kreśleń technicz 
stwowy Teatr .NowY w lub dochodząca ootrzeb konem. w Tuszyn-Lesie nych budowlanych i ma-Loe\zi. Zgloorerua przy.i- na. Stalina 25 m 9 zamiemę na 3 lub 2 p<>- Dr LASZEWSK:I skórne. Dr MARKIEWICZ spe- szynowYcb oraz kalk11-
muJe sekretariat t.eatru.

1 

- - -~ ·-- '...."_. _ koje w Łodzi. Wiad">- weneryczne. 14-15, 17- cjalista skórne, wene- latorów· budowlanyd1 
ul. Zachodnia 93, tel. POMOC do kuchru po- mość Jara.cza 3-21. 19.30 Arm.i:i Ludowe1 ?7 r:vczn.e, moczopłciOl'Ne. prowadzi ZDR. Zapisy 
181-34. 19!:11 traebna od ==· Z.!tt::>- ' ról? Narutowicza Piotrkowska 109-6. Lakowa 4 !(Odz. 8-17 i 

S. t P. 

KAROL FABISZEWSKI 
za.snął w Bogu dnia 31 sierpnia 1955 
roku, przeżywszy lat 71. Pogrzeb odbę­
dzie się dnia 2 września o godz. 16.30 
z ka.plicy Starego Cmentarza Ewange­
lickiego, o czym zawiadamiają, pogrąże­
ni w bólu 

5257-G 

CORKA, SYN, BRAT, WNUKI, 
WNUCZKI i RODZINA 

W dniu 31 sierpnia br. zmąrła 

A•NA GERTNEROWA 
nauczycielka. 

II Szkoły Podstawowej i Liceum 
Ogólnokształcącego TPD w Łodzi. 

W Zmarłej tracimy dJugoletnlego 1 
niestrud-ronego pedagoga, szlachetnego 
człowieka. i naszą serdeczną koleżankę. 
Pełni głębokiego smutku oddają hołd 
Jej pa.mięci. 

KOLEŻANKI, KOLF.J>ZY, 
PRACOWNICY ADMINISTRACJI 

i KOMITET RODZICIELSKI 

I 

I 

\ SPlłZEDAZ 

MEBLE używane nowo- sze;n~a Pry.Y,irnu.ie. jadło- I LEKARSKIE I O ROZYCKI Andrreia Struga 4 ~1z. czes e ku u· K'l·. ki d.a1rua Lódz. $w:ierczew r ób k Sbl]ec1sl)- SPÓLDZIELCZA PRZY- 17-19 fl929l KURSY wi· ec~~we P·.Jl n P 1ę. 1 ms e skiego 7. · sta chor o 1~•-:n . CHODNIA LEK I' ~~ 
go 49 (Skład mebli). POMOC d d h REICHER speciall- akuszeria. niepłodn~~. SPECJALISTOW L6<:lź KURSY kroju t szycla sk:iego Towarzystwa Ekc omowa OC o Dr . Czwarta - szósta Plo~ . · , - · dla potrzeb domowych nom1cznego księgowości 

I dząca l>Otrnebna zani.7.:. st.a weneryczne. skmi:ie, k:owska ~ r4578 G1 Piotnt?Wska 3· .porad·r cizi ZDR Zapisy planowania. anaJi:zy dz!ti 
Narutowicza 31, m. 27 płciowe (z;aburzema) - zal:llegi. za.strzyki. ront- ~riwa 4 ' · Ośrod- !alnoś~J ~POdattzei 
godz. 16-19. 5216 G 8-9 16-19. Piotrl<ow~ Dr Jadwiga ANFORO- gen. Punktv dentvstvn- ka ~wa Pl ~r~z ~ka 24. kos:ztorvsowarua. Zaoi-

wm Ó · ·ka '14 6259 G WICZ k · ne GDA~SKA 111. PO- ~c o r ow .CZN.E. · PI RA naJ- POMOC domowa po... s · . ? orne, wenery<;z LUDNIOWA 3. Labora- P~otrkowska 6~. Prócn- sy: Lódź. Armii Lu-::lo-
korZ)'.stme1 kupisz - _na trzebna natychmiast - Dr WOYNO spee.ialista n~.~bB<eee. 17-1~2fsra torium Analiz Lekar- mka 25. Pab11!-nicka 2 wej 8(5 ~z. 15-18 

MASZYNOPISANJA. ste 
nografii biurO<Wej. biu­
rowości (także ksieiro­
wośćl Kursy Stowarzv­
szenia Stenografów -
Ma.szyntstek. Zglo.srenia 
Kilińskieg-o 50. Piotr­
kO<Wska 83. 1938 

praWJsz - Obr. Stalm: Łódź. Próchnika 25. m. 6 skórne weneryczne. za- c 1 
• -- - skich. Sienkiewicza ;~7. (w parku - świetlica) 

gradu 20· 6185 (r tel. 175-63. 5211 G burzenja płciowe, No- Dr BIBERGAL &pecja- leczanle radem Naruto- KURSY czeladnicze 1 
DOM, D~EWNIANl.' ::Io watki 7 front 10-11, lista weneryczmc. !'lkór- wlcza 75b. Spółdzielnia mistrzowskie w różnych 
r</zbiorki s prz.edam. l.,a- GOSPOSIA wyikwalifi- 16-18 (5152 Gl ne 4-6, PiotnlroWl'!ka 134 czynna od 8-20. zawodach orzygotowu1:~-
giewn1cka 85. _ kowana potrzebna. Refo ce do egzaminów w lz-
1 i OTOCYKL „Zlindapp" re.ncje konieczne. Swier Gdz1"e padła w lodzi" bie Rzemieślniczej pro-600 z kosziem sp~dam. czewsklego 25. m. 6. wa.dz! ZDR. Zapisy LQ-
Te l. 108-39. kawa 4 oraz wszvstk.ie 

~~~~.g.1:u°~gu~re~;u1~ 1 1 L'!!!! WIELKA WYGRANA LOTE.Rll1 ~~a~~;,i~}u~aMn~ce~ „Mlchefin" sprzedam o-1 . ~U:~ kroju krawiectwa 
kazyjnie . Tel. 1 20-:ł5 li!<.>·I POMIEĘ;ZCZE~IA sub/o • ciezkiel?O I lekltiel?O dlR 
dzin a l4-16. 5226 ::; kat.orskiego_ pos~u.ie osób zaawansowanych 
· -- n"1<' u1ac:v l stud1u1ący. p~wadzi Zaklad Dosko-
SZAJtE z lu strem. ue- ' Oferty Biuro Oltlo •z~ .lfl'J0.000 z# na nr 76543 nalenia Rzemiosła. Za-dens . toaletkę. st6l l- <>1.rkowska 96 t>Od - ~ oisv Lakowa 4 (19311 
krzesła sprzedam. Orla ,.~899". 4899 G KOLEKTURZE MONOPOLU LOTERYJNEGO - KURSY radioamatorsk:e 23· _m. 37: 5211 G 3 POKOJE. kuchnia, - w prowadzi Zakład Dosko-

PóŁNOCNO-ŁóDZKłE ZAKŁADY 

PRZEMYSŁU PONCZOSZNIOZEGO 

Ł 0 D 1.., ul. MATEJKI nr 9 

przypominadą, że stosownie do uchwały 
Rady Państwa i Rady Ministrów z dniia 
14. XII. 1950 r. wszelkie Żaża.leniia i od-
woŁania :ziałatwia dyrektor lub jego za­
stępca w pon:ieclzia&ki od godz. 12 do 14. 
Jeśli w ponieclziiałek przypada dzień wol­
ny od pracy, diniem J).rzyjęć jest najbliższy 
dzień powszedni tygodJ!lLa. WOZEI< Koszykowy lad wygody zamienię na 2 ŁO-nz·. I PIOTRKOWSKA 161 nalenia Rzemiosła. Za-1\Y glt'l bokl ~p:rzedam. - pokoje, kuchnia. Tel. pisy, informacje Lak<>- 1957 Gwia.Wowa 14 (Karolew) 192-79. li056 G wa ł tel, 289-07~~(2_'.19'.:2~6)~"""""'"""""'"""""'~"""""'"""""'"""""'"""""'"""""'"""""'~"""""'"""""'"""""'"""""'=~~ 

ŁODZi~I EXPRESS ILUSTROWANY nr 210 (6~ i 
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f ;s::~sd~;nach SPORT ~i~. J ~j i SPORT 
- A teraz w Budapeszcie 

• 
• W Osace Japończyk Tani 

zrewanżował się Amerykaninowi 
Pettersonowi na 100 m dow., os1ą­
qając 56,4 (rekord Japonii). Pet­
terson uzyskał 57,6. Inne wynik.i: 
100 m qrzhlet. Oyakawa 1:05,9, 
200 m klas .. Fur.U;.awa 2:37,2, 200 
m mot. Yorz1k 2:~,4. 

Lekkoatleci ęgaer będą 
• Jak się okazuje, Sandor Roz­

sn yoi w czasie ostatniej próby bi­
cia rekordu świata na 3.000 m z 
pr:res'llkodami, padł ofiarą pomył­
ki. Mian.owicie trasa została wy­
tvczooa o 40 m dłużej. Tak więc, 
Węgier pmebieql 3.040 m w 
8:49.6. 

gr~źniejszym przeciwnikiem 
. Zatopek pierwszy ocenił 

lalenl Chromika 
• Jeden z najlepszych bokse­

rów zawodowych Francji, PraitesJ, 
uległ poważnemu wypadkowi samo 
chodowemu i znajduje się w cięż­
ltim stanie w szpitalu. 

G dyby nie przysłowiowa już nasze reprereniantki odniO­
fatalr.a zmiana pałeczki w słyby w Brnie zwycięstwo. 

biegu sztafetowym nie tylko Ale lekkoatleci i taik mogą 

Kłopoty 
warszawskiego kibica 
B odaj nigdy jeszcze warszawski kibic nie byl po­

stawiony przed tak trudnym dylematem. Serce 
ciqgnie go na Konwiktorską, rozsądek na stadion 
CWKS. Co wybrać? - oto pytanie. 

być zadowoleni z wyników. 
Przegrać z reprezentacją CSR, 
która uchodzi w świ€Cie spor­
towym za jedną z silniejszych 
w Europie różnicą czterech 
punktów to osiągnięcie nie 
lada, i dlatego do wyniku w 
Brnie mamy prawo przypi­
sywać wielkie znaczenie. 

Włókniarz dba 
o swoich kibiców 

Mecz z Czechosłowacją był 
doskonałym egzamilllem dla 
naszych reprezentantów, któ­
rzy Po sukcesach w ·warsza­
wie w czasie Il MISM potra­
fili wykazać w Brnie bardzo 
dobrą formę. Chiromlk raz je­
szcze błysnął swoim wielkim 
talentem ustanawiiiając re­
kord świat.a w biegu na 3 ty­
siące metrów z przeS2lkodami. 
Na wielki talent Chromika 
zagranica zwróciła pierwszy 
raz uwagę w roku ubiegłym. 
Miało to miejsce w Paryżu w 
czasie biegu na przełaj orga­
nizowanego przez pismo 
l'Humanite. Wówczas to i Za­
topek przepowiedział Polako­
wi wielką kairierę sportową. 
I nie omylił się. 

Zastanawhaliśmy się przed 
startem Chromika w Brnie 
crzy dobrze stało się, że zgło­
szono go do tak cięilkiego bie­
gu jiaik 3 km z przes2Jkodami. 
Wielu znawOO-w lekkoatletyki 
wychoclmło z założenia, że 
Chromikowi bardziej odpowia 

W niedzielę równocześnie na dwu stadionach toczyć 
się będzie walka dla warszawskich kwiców niezmier­
nej wagi. Na Konwiktorskiej drużyna zrośnięta ko­
rzeniami z tradycją stolecznego sportu - Polonia spo 
tyka się z Bzurq Chodaków i ten mecz decyduje o mi-
strzostwie III ligi. Wiechowsloi pan Piecyk osądził 
rzecz krótko: 

- W cuglach zapychamy do II ligi. Za rok zasu­
niem parę baniaków CWKS i Gwardii. 

Optymizm Piecyka jest wykładnikiem nastrojów 
Warszawy. Któż by nie chcial być świadkiem trium­
falnego powrotu „czarnych koszulek", na razie przy­
najmniej do II ligi. Ale serca warszawian są w cięż­
kiej rozterce. Bo oto po 9 latach po raz wtóry uśmie­
cha się stolicy nadzieja zdobycia tytułu mist-rza Polski. 

f...od7lia.ninowi będzie trudno na da bieg na 5 tys. metrów i 
być w Warszawie bilet na nic- mieli poważną obawę czy nie 
dzielny mecz Wlókni.a.=-Gwar- odnoWi mu się kontuzja, o co 
dia., toteż Wlókniarz;e ułatwili ba.rdzo ła.tW() w tej tak trud­
to swoim kibioom. Będą oni mo- nej konkurencji. ChrO'llllik roz­
gli dzisiaj,. w piątek w god.7:i- wiał jednak wszeLkie wą,tpli­
nach 8-:18 ~ w sobotę do g~. ~o wości i obawy. Pobiegł wspa-
nabywa-0 bilety w sekretariacie . . . 
TKS Włóknia.rz, ul. Piotr.lmw- n~ale .u~W'laJąc nowy re-
ska 102a. kord SWLata. 

Przed kilku tygodniami kandydatem był CWKS, a 
teraz objawil się inny pretendent do tego tytulu: 
Gwardia. I jak na skinienie paleczki dyrygenta sym­
patie przechyliły się w jej stronę. Ale na drodze sto-

i 
lecznego kandydata wyrasta znów łódzka drużyna. 
Czyżby miala się powtórzyć czerwcowa historia i ty­
tuł tak bliski miał być porwany przez Wbókniarzy? 

Tam awans - tu tytul. 

! 
Na Konwiktorskiej Polonia• staje do rozstrzygające­

go boju, na CWKS walczyć będzie Gwardia. I to pa-
chnie i to nęci. Co wybrać? 

Szczerze mówiąc, sympatie stolicy pozostaly przy 
ł Polonii. To jest dziecko Warszawy. Naturalnie kibi­

ce są szczęśliwi, gdy inne stoleczne zespoły osiągają 
zwycięstwa. Ale pełna radość będzie ich udzialem do­
piero wtedy, gdy na wierzchołku hierarchii klubowej 
zobaczą Polonię. To w dużym stopniu wyjaśni lódz­
kim gościom, kiedy w niedzielę usłyszą gorące okl<1.Ski 
przeznaczone dla Wlókniarza. 
Chętnie wyniesiemy na rękach w niedzielę całą je­

denastkę Włókniarza, jeżeli tylko pokaże nam futbol 
godny mistrzowskiego tytułu. Bo niezależnie od 
swych lokalnych ambicji i sympatii Warszawa -ma go­
rące uz'1.anie dla dobrych piłkarzy. I umie się im re­
wanżować za dobrą grę. 

A wieczorem, po meczu, zapraszamy na nasze place 
zabawy: na. Plac Stalina, Starówkę, Mariensztat, 
MDM. Tam sobie pogwarzymy o Gwardii, CWKS, 
o piłce i przyjaźni. A przede wszystkim o najbliż­
szych naszym sercom barwach: biało-czerwonych 
Włókniarza i czarno-bialych Pol-Onii. 

JAN PIELAT 

mistrzostwri 

Europy na torze 

~" Pierwszy 
J: d' I ł-ł~ zrnn 
~/ bez 

niespodzianek 
Pierwszy dzień kolarskicli mi­

strzostw Europy na \orne nie przy­
Thiósł specjalnych niespodz.ia.nek. 

W wyścigu na dochodzenie w 
k.oinkureno}i amatorów do póUina­
lu weszili: mistr.z świata Faggin 
(Włochy), wicemistrz Brotherton 
(Anglia), który uzyskał najlepszy 
czas 4.58,2 (średnia szybkość 48,3 
km na godz.) oraz Sheil (Ang1ia) i 
Hansen (Dania). 

W wyścigu za prowad?.enlem mo 
torów rozeqrano I przedbieg, z któ 
rego trzech pierwszych zawodni­
ków weszło do finału, a pokonani 
będą jeszcze walczyli w repasażu. 
Do finału weszli: mistrz świata 
A. Verschuren (Belgia), Le Strat 
(Francja) i Timoner (Hiszpania). 

WAżNE TELEFONY 

P<:>got. Ratunkowe 254-41 
Straż Pożarna 8 COffld.ąe?KiED\f! 

gi" g. 19. dozw. od lat 
14 

FOTOPLASTIKON (Pio­
trkowska 67) „Ka.zi-

Kom. Miejska MO 253-60 
Miejski Ośr. InfOl'. 159-15 lisek". „Samolubna SWIT (Bałucki Rynek) mierz i jego okolice" 

-• •--" G zk Znak . . " 18 20 g. l4-20 m ... p..,. „ a.rnus u „ zycia g. . * :/- * 
nn ll"\1ł. nnn~ M~:f~~~~~Ji16(z}~ s.:~~ ~blińskiego CYRK ~ . 1 (Pl. Niepo-· 111::-"'EIMr ........ l 2 O · 00- 123 W · bi" dleglosc1) - .. Cyrk o~ .l „ statru M l- ) „ „ rog pu 1czny Kmników" _s:. 19.30. w 

. ,_ ki kantn g. 16, 18, W nr l g. 18. 20 dozw. niedzielę dwa przed-
NOWY (Więc.n..ows e1tol dozw od lat 14 od I.at 18 ta · · od 15 3ti 

15) g. 19 „Doo .Juan" MUZA' (Pabianicka 179) TATRY (Sienkiewicza 10) ~ wierna 0 g z. · 

Po meczu z CSR czeka nas 
teraz spotkanie z Węgrami, 
które rozegrane zost:anie w 
Budapeszcie w pierwszej po­
łowie września. Mecz z Wę­
grami to drugi etap przygo­
towań naszych zawodników do 
Igrzysk Olimpijskich. O ile 
przypuszczaliśmy, że odnie­
siemy zwycięstwo w Brnie, to 
bard.oo trudno jest oczekiwać 
sukcesu naszyeh lekkoatletów 
w BudapeS'llCie. Węgrzy mają 
przede wszystkim doskona­
łych biegaczy. Dojść więc mo­
że raz jeszcze do sensacyjnie 
za,powiadiającego się pojedyn­
ku Chromika z Iharosem, K0-
vacsem i ewentualnie Szabo 
jeśli rozumie się Chromik 
7.decyduje się na st.art na tym 
dystansie. A może tak samo 
jak w Brnie Chromik pobie­
gnie na 3000 m z przeszkoda­
mi uwazaJąc tę konkurencję 
za swoją wybitną &Pe<:jalność. 

Sezon lekkoatletyczny ma­
my więc w całej pełni. Po me­
czu z Węgrami :ziawodniey na­
si staną na stadioni<e olimpij­
sikiim w Pacyiu do walki w 
trójmeczll.l z Francją i Finlan­
dią, a następnie wszystkieh 
naszych asów zobaczymy w 
Łodm w czasie X Lekkoatle­
tycznych Mistrzostw Polski. 

Warto przy:poil1111ieć, że 
pierwse.e po wo>jnie mistrzo­
stwa rozegrane zostały rów­
nież w Łodizi, oo miało miej­
oce w 1946 r. 

J. N. 

.JARACZA CJarac:-a 2711 "Wakacje pan.a Bulot" „Tosca" g. 16. 18. 2·). 1 l9.3o 
g. 19 „Kralrowiacy i g, 18. 20 dozW. od dozw. od lat 18 k 
góra.le" lat 7 WOLNOSC (Przybyszew Dyz' ury aple 

POWSZECHNY (Obr. POLONIA (Piotrkowska sk:iego 16) „Dziś wie- PIĄTEK, 2 WRZESNIA 
Stalingradu 21) g, 191 67) ,,Sprawa dra Wag- czór ......,..,.y" "· 16. 18. 12 15 M ka 12 40 A d ółwi . ' „.~ "' Ob St lin ad 15 · uzy rozr. · u · „Wsp nru' . nera" g. 15.45. 18. 20.15 20 dozw. od lat 7 . r. . a gr u „ • szkolna dla kl. I i II. 13.00 „Z 

MUZYCZNY (Piotrlrow-1 dozw. od lat 12 WLOKNIARZ (Próchni- Pabiarui;:ka 218• Jaracz;a cal:ego świata.". 14.10 „Przygoda 
ska 243) g. 19.15 „We-

1 

PRZEDWIOSNIE (Żerom ka 16) Wól za kratka- 32. Stalina 50. Koperru- Marii B<>rgin" _ opow. 
14

_
30 sola wdówka" skiego 76) „Ala.nn w mi" g" 15 45 18 20 15 ka 26, Piotrkowska 87 Pieśni miloone A. Dworzaka. 

„PINOKIO" (K~ cyrku" g. 18. 20. dozw. dozw · ·00 iat. l2 • · Plac Kościelny 8. 
14

_
45 

n-,...ui~.~~ m"~-'·- ·symf. 16) g. 17 „Urwisy' od lat 12 · •v„ =·~ ~J""" 
ESTRADA SATYRYCZ- t MAJA (Kilińskie~ \7f.\ WISLA \l'U~ma nr p DYŻURY SZPITALI 15.25 UlubiOIIl.e walce. 16.00 Mu-

NA (Traugutta 1) :?;. Na.uazyciel tańca." I .,Bohaterowie wrze~- zyka dla ws.zy1Stk.ieh. 17.00 ,.Z 
19.30 - kabaret śpiew- ł' II seria, g. 16, 19, nia" g. 16, 18. 2J Poł~c:ro - ginekolo- żyeia Związku Radzieckiego". 
no-satyryczny pt. „P~ dozw. od lat 16 dozw. od lat 14 giczny: Od godz. 8 do 20: 17.30 (L) Lód2lkli dziennik radio-
myśl chwilee7lkę". ROMA (Kaliszewskie!(o ZACHETA (Waryńskie- szp. im. dr Madurowi- wy. 17.45 (L) Muzyka operowa. 

• K,;NA• 
84) .. Złodzieje i poli- i:o 26) •. Wiedźmy" ~- cza - uL Krzemienie- 18.00 (L) Sladem naszych inter­
cj~nci" !(. 18. 20 doZ'n. 18, 20 dozw. od lat 12 eka 5. Od godz. 20 do 8: wencji. 18.20 Utwory 1Skrzypc<>­
od lat 18 DWORCOWE (Dwornec S2lp. im. dr .Jordana - wie. 18.40 K<llllcert krakowskiego 

BALTYK (Narutowicza REKORD rKaliszewskie- Kali1Skil „Mis*";?Stwa ul. ~~rucza. 7· chóru PR. 19.00 Muzyka i aktual 
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Program filmów dok.- „Fort Eurek.a g. 18.30,STUDIO (!=\Y5łrzyckia. 7 11) N. BaJl"lick.iego - ul. 

21 50 
Kro.ni.ka rtow 

22 00 oświat Olimpiada _ do.zw. od lat 14 „Maclovia." g. 17, do- Kopcińskiego 22 · spo a. . · 
Helsinki;; ~- 18. 19.30. POKOJ (Kazimierza 6) zwolony od lat 16 Laryngologia: Szpitali K0111cert symf. 22.37 Felieton. 
Program dla na1- . Córka pułku" e. 18. LACZNOSC (Jó:refó-;v) im. N. Barlickiego - ul. 22.47 K<>IlCErl d. c. 23.37 Muzyka 
mlodszvch: .. l')Tit>bie~ki :io dozw. od lat 16 „Express z Norymber- Kopcińskiego 22 na dobranoc. 

Piłkarze Włók­
niarza odbyli na. 
stadionie przy al. 
Unii, ostatni ostry 
trening przed wy­
jazdem do War­
szawy na mecz z 
Gwardią. Pierw­
sze kroki :zawod­
nicy skierowali 
do magazynu ze 
sprzętem. N aj-
ważniejsze. wia-
domo, piłka. Go-
spodarz Apolina­
ry Rakowski wy­
daje ją bramka­
rzowi Kłaczko\11.'i, 

a uśmiech jaki 
wid~y na jego 
okrągłej twarzy, 
zdaje się mówić: 

oby poszło dobrze. 
Już mają piłkę, 

już są na boisku. 
Widrimy, jak za­
wodnicy dyskutu­
ją gorąco nad 
jednym z za\oien 
taktycznych. Od 
lewej - Baran. 
Wlazły, Soporek, 
Pilarski, Ko:dnw­
ski i Jańczyk. Z 
boku stoi trener 
Król przysłuchując się tym rozmowom. 

A teraz dobra rozgr;-ew;,a - kto skoczy wyzeJ, kto roo­
będzie piłkę: Soporek, czy Kłaczek? Za nimi stoi Pilar­
ski oczekując na wynik pojedynku główkowego bram.kana 
z lewym łącznikiem. Fot. L Olejaicu•k 

Kuc-Chatawav 

Wielki rewanż na stadionie Dynamo 

ZSRR-Anglia w lek oatletyce 
Anglicy, któl'Zj' zapowiedzleli 

;>rzyja:zxl do Moskwy na 7 wrze­
śnia wystąpią w bardzo silnym 
składzie. Obok CHATAWAY'A 
w reprezentacj; znajdą się: EL­
LIS, HEWSON, WOOD, .JOHN­
SON, DISLEY oraz zawodirucz­
ki: SCRIVENS, SEABORNE i 
in. W zespole radzieckim wystą­
pią m. in.: KUC, BARTENIEW 
'IOKARIEW, MARICZEW, WLA 
SENKO, GRIGALKA, KRIWfl­

do Moskwy NOSOW, WINOGRADOWA, SA­
pobyt drużYJ1Y radzieckiej w ro- ł'RANOWA, OTKALENKO, PO­
ku ubiegłym w Anglii. NOMARIEWA, ZYBINA i CZU-

Największe zainteresowanJr.- DINA. 
wzbudza pojedynek czołowych 
długodystansowców świata Cha- w 1 • 

taway'a z Ku<:em, choć i w in- vsc1n 
nych konkurenc.i.ach nie za.brak- ~ kolarzy 

oa ulicach 
Lodzi 

nie emocjonującej walki. 

Dziś zawarczą 
motory Sparty W nadchodzącą niedzielę, o godz. 

8.30, odbędą się wyścigi kolal\skie 
w obwodzie zamkniętym. Start 

Dziś o godz. 17 na boisku Pl"ZY i meta znajdować się będą przy 
Pl. 9 Maja odbędzie się towa-
rzyski mecz żużlowy między ul. Uniwersytecltiej. Kolarze II 
Spartą z Wrocławia a Spai·tą i IlI klasy startować będą na dy­
łód2lką. stansie 30 km (20 okrążeń). nato-

W obu druży:nach wystąpią miast zawodnicy niesklasytikowa­
czolowi zaWQdnicy. Najcieka.wiej n.i przejadą dystans 10 kan. 
za.powiada się pojedynek Szwen-
drowskiego z Kupczyńskim i Zgłoszenia przyjmowane będą na 
TeodQ!'owiczem. miejscu pn.ez komisję sędz.iowską. 

WYDAWCA: INSTYTUT PRASY CZYTELNIK". REDAGUJIE KOLEGIUM. Redakcja i Admbrlstracja Lódź, ul. Piotrkowska 96, Centrala tel. 293-00. Red. nacz.. - 125-64, 293-00 wewn. 
31. Z-cy red. nacz. - 112-60 t 293-00 w~~- 50 i 35. Sekr. odpow. - 204-75, 293-00 wewn. 33 i 34. Dział ekono~czny - 143-80, 293-00 wewn. 54, 55 i 46. Dział miejski - 137-47, 293-00 wewn. 
52 53 49 51 f 48. Dział kulturalny - 293-00 wewn. 40, 41 I 39. Redaktor „Panoramy" - 293-00 wewn. 41. DZlal sportowy -:- 208-95, 293-00 wewn. 38. Dzial listów i Interwencji - 103-04, 
29iHJo' w~wn. 36. Dział wojewódzki - 293-00 wewn. 44, 45 I 43. Dział korespondentów - 114-32, 293-00 wewn. 37. RedakcJa nocna - 279-76. Kier, administr. - 293-00 wewn. 47. Biuro ogło-

szeń. Piotrkowska 96. tel. 111-50, 114-75, 293-00 wewn. 30 czynne 8-16, w sobotę 8-14. 

D-6-9M2D.ruk. Zakt Grac. a.s.w. „Pras&"' - l:.ódź, ul. ZWU:k.l l7. - Papier: druk. mat. 5Cl sz • 

.J 


